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Wszelkie „Doniesienia prywatne je 
koto o zaręczynach, ślubach, weselach: 
nabożeństwach żałobnych, pogrzebach, 
wszelkie nekrologi, opisy uczt i zabaw 
prywatnych, wszelkie reklamy dla bałówa 
odczytów i koncertów, wszelkie spisy 
składek, doniesienia o zgubach Inb ozna- 
I-zionych przedmiotach i t,d. it. d. p® 
GO centów od wiarsza. 
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Przegląd polityczny, ! 
Lwów 6 czerwca. 


korespondent po- 
ę mająsym w Po- 


Niedawno temu nasz 

znański, donosząc o cdbyć si 
znaniu zjeżdzie „Sokołów, przopowiedział, że 
rząd pruski, chcąc koniecznie albo zapobiedz 
temu zjazdowi, albo też bodaj obniżyć jego 
znaczenie, popełni jakąś niedorzeczność. Jakoż 
ao do joty sprawdziła się ta przepowiednia. 
Władze pruskie zajęły wobec zjazdu „Sokołów“ 
świadczące wymownie o 


polskich stanowisko, 

tem, że nienawiść do Polaków jest dziś główną 
maksymą rządową w Prusiech i że gdy idzie 
o dokuczenie Polakom, wszystkie ustawy i za- 
sady konstytucyjne mogą iŝó w kąt. Komitet 
poznański, urządzający ten zjazd, zachował 
wszelkie formalności prawne i zawiadomił wła- 
dzę o zjeździe, tudzieś o tem, że przybędą nań 
członkowie towarzystw gimnastycznych z Ga- 
lioyi. Na to otrzymał komitet następujący re- 
skrypt dyrektora policji poznańskiej p. Nathu- 
Siuta : 

„Daję moje zezwolenie, aby członkowie 
austryacko-ga:lcyjskiego związku Sokołów ucza- 
stniczyli w uroczystości gimnastycznej, pro- 
jektowanej w dniu 16 i 16 sierpnia jako go- 
ście, jednakże z tom nadmienieniem, że co naj- 
wyżej może przybyć pięciu i że mi co nejmniej 
na 14 dni przed rozpoczęciem wyżej wymienito- 
nej uroczystości podanem będzie nazwisko, stan 
i miejsce pobytu tych osób. 

| „nZresztą zastrzegam sobie nakaz wydale- 
nia i to natychmiastowego, gdy wyżej wymie“ 
nieni mieliby w jakikolwiek bądź sposóv stać 
się niedogodnymi (lästig werden). Na wspólny 
wymarsz odmawiam swego zezwolenia, ponie- 
waż z zebrania i z wykonania publicznego po- 
chodu mogłoby wyaiknąć niebezpieczeńśstwo 
dla porządku publicznego (!).* 

Rozporządzenie takie, równająca się czę- 
Bciowemu zakazowi całego obchodu, a zupełne- 
mu zakazowi przybycia nań osób z Qaley; 
jakkolwiek wedle ustaw pruskich wolno każde- 
mu człowiekowi podróżować swobodnie w gra- 
nioach państwa pruskiego, jest czeneś tyk mio- 
słychanem, a do tego wysoce niepolitycznem, że 
wrogowie Nismieo niezawodnie xaclzia'4 ręce 
z radości. Dobry patryotu niemiecki, patrzący 
na świat trzeźwo, a nie przez pryzmat nions- 
wiśsi i szowinizmu, nigdyby czegcś podobnego 
nie robit. Gdyby dyrektor policyi poznańskiej 
był się redził u największych wrogów Niaruiec, 
up, u polityków fraucackich, jak us się za- 
obować w tym wypadku, aby gruatownie skcm- 
promitowsć Niemoy iich politykę wewnętrzną, 
to oni z pewnością deradziiby mu postąpić 
tak, jak sobie istotnie postąpił, Taką samę ra- 
dę daliby mu także inni wrogowie państwa nio- 
mieckiego, t, j. Socymliści, „rewolucyoniści, wie- 
dząc, że pudobne stanowisko rządu musi za- 
chwiać jego powagą i wiarą w jego sprawie- 
wiedliwość. Cóż bowiem właściwie csiągnął 
rząd pruski? Oto sprawę czysto towarzyską, 
jaką jest zjazd „Soksłów* wyśrubował do zna- 
czenia wypadku politycznego wielkiej donio- 
słości, 00 więcej okazał jakąs maułoduszną Oba- 
wę nie licującą wcale z chełpliwym afory- 
zmem: „My wiemey boimy się tylko Boga, 
zresztą nikOŻ0 LA awiecie*, A. 00 jednak ze sta- 
nowiska patryoty niemieckiego może najfatal- 
niejsze, to to, ża tem swojsm nielegalnem, nig- 
nawiścią iub urojoną trwogą podyktowane se- 
chowamem się, sza rząd nadai „Sokołom* pol- 
skim w Poznańskiem znaczsnie nierównie wię- 
ksze od tego, jakie one samo sobia przypiey- 
wały, i wzmocnił solidarność, łączącą zastępy 
gimnastyków polskich, Był to więc strzał co 
się zowie chybiony, — poiskość pod zaborem 
pruskim nic a nic nie straci przez ten reskrypt 
dyrektora policyi poznańskiej, — przeciwnie, 
prawdopodobnie wiele zyska, rząd jednak stra- 
ci niezawodnie szacunek wszystkich uczciwych, 
sprawiedliwie myślących ludzi. 


Wypadsk w ogóle, niebywały, a zdrożny 
i kompromitujący cerkisw prawosławną stał się 
w Rumunii, jak o tem wiadomo z telegramu, 
podanego w środowym numerze. Metropolita 
(Ghenadius, prymas królestwa, oskarżony przez 
kilku biskupów o łapówki, symonią, trwonie- 
nie cerkiewnego majątku i kacerskie nowiuki, 
postawiony był przed sąd duchowny synodu. 
Minister oświaty 1 wyznań Poni wezwał try- 
bunal, złożony z wszystkich biskupów, aby o- 
sądzili zarzuty, sformułowane przez dwóch su- 
frazanów. Po pięciogodzinnej naradzie trybu- 
nsl jednogłośnie potępił prymasa i skazał go 
na zamknięcie w klasztorze, jako prostego 
mnicha. Odsłonił się przytem obraz straszliwe- 
go zepsucia wśród rumuńskich popów; wszyst» 
ko tam było: i łapownictwo, i sprzedaż stano- 
wisk cerkiewnych, i protokcy«, uzyskiwana 
przez popadye, — skandal ogromny. Aie nej- 
gorsze dopiero się zaczyna, Skazany prymas 
oświadczył, że nie uznaje władzy synodu, zło- 
żonego jakoby z jego osobistych wrogów, na- 
tomiast gotów jest stanąć przed sądem cywil- 
nym, publicznym, 1 udowodnić, iż nie on, lecz 
jego oskarżyciele dopuszezali się niesłychanych 
nadużyć, o czom rząd wie, ale pomimo tego 
nastaje na prymasa, jako na przeciwnika poli- 
tycznego. Opozycya skorzystała z toj awaniu- 
ry, żądając jawnego procesu. Niedawny miai- 
ster, ulubieniec tłumów, 8 osobisty wróg szefn, 
gabinetu, głośny adwoka; Fleva wystąpił jako 
obrońca zdegradowanego prymasa. Łatwo było 
podburzyć ludność, kióra też otacza pałac me- 
tropolity, jak gdyby chciał go bronić od wy- 
konania wyroku, a rząd nie moża się zdecydo- 
wab ne śaden czyn elergiczny. Wyjście jest 
tradue, bo konstytucya wyraźnie orzeka, że 
wyroki synodu są ostateczne i nia mogą być 
rewidowane przez trybunały cywilne, Zapewne 
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tedy skończy się na jakimś kompromisie z me: j| muszą mieć korytarze podziemne, i jak krety | szkoły polskie wynaradawiają młodzież naszą". į karcić nadażycia robić z lada poskiego oby* 
psują rezultaty mozolnej roboty starannego i, Rada szkolna jest wprost nieprzyjaciółką c$ wia- 


tropolitą. 


Korespondencye. 


Kurytyba (Brazylia) 16 raaja. 

W ostatnich czasach do Brazylii coraz wię: 
cej wśród naszych emigrautów przybywa rze- 
miešlników i ludzi, którzy pragnęliky się po- 
święció handlowi lub przemysłowi. Wioeśoiań- 
stwo galicyjskie dostarcza jedynie rolnisów i 
robotników, bądź to na farmach, bądź w fabry- 
kach lub kopalniach, ale Brazylia rzeczywiście 
potrzebuja także dobrych rzemieślników, a gdy 
rozwój ekcnomiczny tego kraju jast dopiero w 
pieluchach, to na handlu i przemyśle, zwłaszcza 
jeśli się ma choć małeńki kapitalik, można ro- 
bić doskonałe interesy. U nas tu jest taki sto- 
sanek, że wynagrodzenie dzienne rzemieślnika 
dochodzi do siedmiu milrejsów, tj. około 4 i pół 
złr., gdy tymczasem robotnik muża zarobić naj- 
wyżej cztery Imilrejsy, prosty zaś służący, ale 
pracowity, jest płacony od 20 do 60 milrejsów 
zniesięcznie, ‘wraz z życiem i polnieszkaniem 
(milrejs rówra się frankowi). Doskonale są tu 
płatne kacharki, 00 pochodzi ztąd, że tutejsze 
kobiety rzadko kiedy idą na słażbę, a zwykle 
trudnię się tylko praniem bielizu*. Guwerman- 
tki, nauczycielki prywatne i bony są tu prawie 
nieznane, zaś sklepowe i kelnerki, są zwykle 
oudzoziemksti i zastępują obsługą mę'zą, ta 
nazwanych bowiem subjektów hanatowych i 
kelnerów jest tu mało, bo są nędznie płatni. 
Z rzemieślników najbardziej są „poszukiwani 
krawcy, szewcy, rzeźnicy szcze 
i stolarze. 

Co do przedsiębiorstw przemysłowych, to 
założenie drukarni w różnych miastach jest 
tutaj dobrym interesem, bo caia Brazylia, jak 
diuga i szeroka, ma kilkadziesiąt drukurt, ai 
wo uyiko w dużych miastach. Bardzo korzyst- 
nem byłoby przy drukarni prowadzić na mniej- 
szą skalę gisernię, Introligatorstwo, Oraz mieć 
skiad papieru i książek ludowych i do nabo- 
żeństwa. Ale winienem ostrzedz, że np. w Ku- 
ryiybie, tëk, jak w innych miastach Brazylii, 
np. w Santos, jest życie drogie a zarobki wzgle- 
dnie małe; po fabrykach ozęsto panuje zastój 
i robota zupełuje się zawiesza. Tańsze meco 
ralasto jest Porto Alegre, gdzie handel jest bar- 
dziej ożywiony, ale to juz handel na większą 
skalę, okrętowy. Wszędzie w miastach jest brak 
domów mieszkajsych, chociaż miejsca do bu- 
dowania mnóstwo, w shutek czego brak i mie- 
Sekai 1 Liuiegu zą utogie, vouw zas grumtn pod 
budowę jest niska, sztzególniej na przedmie- 
Ś.iach. 

Co do wyrobów, tak zwanych artykułów 
handiu, któreby można n. p. sprowadzać z (ła- 
keyi i korzystnie sprzedawać po mirstach bra- 
zyljskich, to tego rodzaju handel nie przedsta- 
wia sig zbyt ponętnie terabardziej, że niski 


gólniej sklepowi 


jsdnak stosunzów handlowych, odnośiie do 
eksforta z Europy, dałoby się uskuiscznić, 
gdyby jaki kupieo otworzył n, p. w Porto Ale- 
gre kantor komisowy i mial w znaczniejszej 
alošci towary, mające tu rzeczywiście popyt, 
Jak n. p. chmiel i słód nejlepszago gatunku, 
spirytus 96%, próby, dobrze wypzawiono skóry, 
obuwie gotowe, kapzlusze fitcowe, lodownie 
pokojowo i grzyby suszonó. Te towary niały- 
by tutaj dobry odbyt, ale trzeba ja mieć zaraz, 
pod ręką, bo na zamówienie nikt nie z Euro- 
PY nio sprowadzi, chyba tylko wielkie maszy- 
ny, lub ludzi do pracy ręcznej. 

,.. Wracając się dozysków pewnych z przed- 
siębiorstwa, to taki kupitaiista z Europy, któ- 
ryby mógł rozpocząć małym kapitałem, włożo- 
nym w budowanie domów po miasiach, zara- 
białby dużo i dobrze, bo tu ani jeden lokal 
w nowowybudowanym domu, nie zostanie pu- 


aty, a zwykle się tak dzieje, że kiedy jeszcze 
mulerze około 


bywa wynajęty. 
+' kolicu dzisiejszej mojej korespodencyi 
winienem oOstrzedz, ġo Polacy, którzy tu przy- 
bywają do Brazylii, celem szukania zajęcia 
w tabrykach, choćby byli zawodowymi specya- 
listami, natrafią na ogromne trudności, gayż 
wszystkie fabryki w Brazysii są w rękach nie- 
mieckich i to po największej części Prusaków, 
którzy nienawiść do Polaków uprawiają z ró- 
wną zaciętością w Brazylii, jak 1 w Europie. 


Przed. forum polskiego opofeczeństna. 


W Czasie czytamy : 

Zdaje się, że są pewne u nas żywioły, któ- 
rych nio nigdy nie nauczy rozsądku i uczciwo- 
ści. Jedynym ich celem i zadaniem jest wiecz- 
nie burzyć, mącić i tumanić, a środkiem okła- 
mywać swoich i obcych. Żywioły te korci wia- 
domość, że w jednej części Polski lepiej się 
Polakom dzieje, niż w innych, że po krwawym 
socyslnym przewrocie, jakiego kraj nasz był 
widownią, zapanowała przez lat kilkanaście 
harmonia między dworem wiejskim a gminą, 
przy wspólnej pracy i wspóinoj doli zrodziło 
się zaufanie i choć niejednemu bieda materyal- 
na dokuczyła, znośniejsze tu było, niż w in- 
nych częściach Ojczyzny życie, bo Polakowi i 
katolikowi wolno tu być Połakierz i katolikiem, 
a wszystkie władze i urzędy, spoczywają W tQ- 
ku rodaków, mamy szkoły polskie, Radę szkoł- 
ną krajową, Sejm i całe mnóstwo instytucyj, 
w polskich zostającysh rękach. l 

Taki stan, z któregoby najszczęśliwszymi 
byli Polacy w Rosyi i Prusioch, nie jest na 
rękę pewnym czynnikom u nas. Maszyna życia 
publicznego jest zbyt prosta i wszystko się 
zbyt jawnie dzieje; oni przecież, jak nietope- 
rze, potrzebują mroku, tajemnicy, jak krety, 


budowy pracują, to jnż dom 


stan brazylijskiej waluty wplywa rmczej na 
podniesienia eksportu z Brazylii, a na meko- 
rzyść imgortu do tejże z Europy — nawiązanie 

| 


rozumnego ogrcednika, tax opi niwaczą długo- 
letnie systematyczna zabiegi ludzi pracy i za- 
sługi. 

W roku 1893 zaczęto w Krakowie wyda- 
wać perycdyczne broszurki, zatytułowane: Ź dzi- 
siejszej doby, a przeznaczone do rczszerzania w 
Królestwie Polskiem, i do „budzenia tem du- 
cka“. Do tego celu zastosowano format i cion- 
kośś papieru, aby taką broszurę wygodnie mo- 
żna byio przesłać w koper:ie litowej. Bro- 
szurki te posiadamy i wiercy, z jakiem obu- 
rzeniem odbierali obywatela Krćlestwa takie 
niepożądane przesyłki, która ich niczego na- 
uczyć nie mogły, ale za to narażały kraj na 
szkodę, a ludzi na niebszpieczeństwo. 

Wówczas chciano z (xalicyi działżć ra 
Królestwo, przyczem okazywano przynajmniej 
pewną ofiarność, bo druzi wprawdzie bzły nio- 
mądre i szkcdliwe, ele rozsyłaro js darmo. 

Obsenio innej chwycono się takiyki. Obeo: 
nie, chcć to zaledwie 3 lata ininęty, „dach“ 
widać żyje w Królestwie, azato śpi, czy nawet 
już skonał całkiem w Galiczi. Wies Warszawa 
ina dostarczać środków do zakładania u nas 
stowarzyszeń i wydawania pism, któreby ducha 
polskiego wskrzwsiły. 

Z kilku stron z Królestwa otrz; mujemy 
od znanych osób druk, który niędawno przy- 
stany im został z Krakowe. Nosi on tytuł: 
Przed forum polskiego społeczeństwa i drugi w 
nawiasie: Stosunki polskie w zaborza austryackim. 
Format in quarto, Stron zadrukowanych 7. 

Z przydługiego wstęrn dowiadujemy się, 
że baita polityki galicyjskiej: „Przy Tobie 
Najj. Panie stoimy“, „rząą spizyja krajowi“ i 
„nie drażnió* są w prostej linii moralnym spad- 
kiem Targowicy. Nie dziwnego, bo Targowi- 
czanie rządzą krajem, zączem 1dzie demorali- 
zacya ogólna, oszukiwanie sumienia, „służalczy 
kjalizm*, ktćry „z Galicyi przeszczepił się już 
w Pozneńskie, a w ostatnim czasie urodził się 
i w Królestwie”, Przez możnowładztwo polskie 
w ` Galicyi „ukształcony na podstawie Teki 
Ńtańczyka, w politycznej tek zwanej szkole 
krakowskiej, narzuvonyża został społeczeństwu 
polskiemu". „Stanowi on dziś paszport, czy le- 
gitymacyę, która jedynie otwiera wszystkie 
wrota, chcćóby najpodlejszym, choćby za- 
przej eom idei polskiej*. 

Następuje potem przegląd szczegółowy 
stosunków naszego kraju, pcdzielony na roz- 
działy numerumi 1 mgłowkami opatrzone. 
Z pierwszego dowiadujs su; czytelnik, żo „Du 
chowieństwo całe oddało się bez zastrzeżeń na 
usłagi partyi rządzącej, zajmuje stanowisko 
niechętna, często wrogie względem oświaty 
ludu 1 jego unarodowienia. Towarzystwo szkoły 
ludowej zaledwie kilku księży wykazuje w po- 
czois członków. (Gazety Szczerze polskie, a 
specyalnie pisma ludowe są... wprost z ambon 
wyklinane. Zdarzyło się, że niepoprawnych 
(kogo? zapewne ma być czytelników) karalı 
księża odmawianiem im spowiedzi (sie), i 
innych posług duchownych.“ „W ostatnim 
ruchu (!) ludowym przy wyborach do eejmu, 
duchowieństwo... tak wrogo przeciw ludowl 
wystąpiło, iż niejednokrotnie przychodziło do 
gorszących scen. Zdarzało się, iz lud tłumnie 
opuszczał Kościcły, gdy zamiast kazania wy- 
giarzał ksiądz z embouy mowę zw kandyda- 
tem stańczykowskima, a wyklieał (sic) tych 
którzyby inaczej głosowal. Wpływ w tym 
duchu kzerzą też duchowni i katecheci w szzo- 
lech. W klasie wobec dzieci 1% letnich wy- 
kiina (sic) katecheta cały ruch ludowy.* „Do- 
żyliśmy 1 tego, że tajemnicę spowiedzi pa- 
tryotycznego (I) ucznia zdradził spowiednik- 
katecheta, denuncyując go w urzędzie policyj- 
nym. (Proces młodzieży w 'Larnopolu).* 

Podoknych okropności dowiadujemy się 
z drugiego rozdziału o urzędnikach. Tak poli- 
tyczni, jak sądowi, jak profesorowie i urzędni- 
cy autoaomiezni, wszyscy Są Stańczykami, to 
jest przejętymi ducnem lojalizmu. — „Od lat 
kilku urzędnicy rządowi — za zgodą 1 popar- 
ciem partyi rządzącej — ubrani zostali w mun- 
dury amstryackie, Zateia idą naturalnie wszela- 
kie nadużycia, „nagradza się awansem najlo- 
jalniejszych*, „co za pole do upodlenia cha- 
rakterów |“ Przez upaństwowienie kolei prywa- 
tnych „przybyły całe legiony nowych tych 
konsekwentnie podlonych biutych murzynów*. 

Mieszczaństwo także nie więcej warte, 
„Charakteru niewyrobionego, bez barwy poli- 
tycznej, bez poczucia swego stanu, jest to nie- 
żywotną masa. Interesa materyalne, opierające 
sią przeważnie o instytucye finansowe stańczy= 
kowskiej partyi, robią z mieszczan w razie po- 
trzeby najpowolniejsze sługi lojalizmu“, 

Następuje obrez galicyjskiego szkolnictwa 
i oświaty. Tu cezernych barw nie żałowano. 
MO włościan naszych dotąd stanowi martwą 
mase i nie odezuwa niedoli ojczyzny“. Aposto- 
łów oświaty i polskości bardzo jeszcze mało. 
„Wielu odstrasza prześladowanie i szykany rzą- 
dzącej krejsm kasty, która.. wrogo występuje 
przeciw uświadomieniu 1448 polskiego ludu*. 
Szkół mało; ve, które są, nie wszystkie obsa- 
dzone nauczycielami, nauczyciele ucho płstni, 
niemieckie szkoły powstają i istnieją w Gali- 
cyi — temu wszystkiemu winni Stańczycy, 
A w sojuszu z nimi stoi Radą szkolna galicyj- 
Sza, która „działa tak, jakby była ekspozyturą 
centralnych jakichs władz germanizacyjnych". 
Oto „fakta“, Z polecenia Rady szkolnej „po: 
Wy!rZUCBLO ze szkół mapy Polski”, które tam 
były za rządów niemieckich w Galicyi, „z bi- 
bliotsk szkolnych wyrzucono Dzieje Polski", 
„z książek szkolnych powykreślano ustępy, któ- 
reby mogły młedzież gorętszym duchem pol- 
skości natchnąć*. „Dobrze jeszcze, gdzie nie 
ma nauczycieli, którzy czas w szkole poświę- 
cają opluwaniu walk narodowych... i tych, 
co niesli krew i życie w ofierze”, „Galicyjskie 
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ty. Na jej żądanie zaprowadzono mundury 
szkolne. „Każdy uczeń musi mieć mundur, ina- 
czej wyrzucą go ze szkoły. Rozporządzenie to 
skierowano.. przeciw syncm włościań:kim, aby 
nie garęli się do wyższej oświaty“. 

„Tak wygląda. działalność stańczykow- 
skiego stronnictwa, inaczej mówiąc, austrya- 
ckien ugodowców“, którzy gromadzą najroz: 
mait?ze przeszkcdy, „aby postęp oświaty w 
kraju możliwie jak najdłażej powstrzymać”, 
a „równocześnie tolerują w Galicyi trzy szkoły 
ludowe niemieckie* — tak wydrukowano, lecz 
w egzemplarzach rozesłanych trójkę poprawio- 
no stramentem na 126. 

Z dalszych rczdziałów dowiadujemy się, 
że smutny stan materyalny, śmiertelność ludu 
galicyjskiego, brak lekarzy, wszystko to jest 
„bezpośredniem* następstwem służalczej polity- 
ki, jaką prowadzi Kcło polskie w Wiedniu. 
Niepodobna powtarzać seryi obelżywych wyra- 
zów, użytych dla scharakteryzowania naszej 
repr. zentacyi parlamentarnej, której jako wzór 
mądreści i patryotyżma przeciwstawiono... Klub 
młodoczeski. Wskutek ducha panującego w kole, 
doszło do tego, że w obronie spraw galicyj- 
skich i polskich przemawiali w parlamencie 
obcy. Trzeba przyznać, że w przytaczaniu na- 
zwisk i przykładów niezbyt autor był szczęśli- 
wym. I tax wymienia cały szereg spraw, któ- 
rych wnoszenie do Izby przez innvplemiennych 
deputowanych świadczyło nie o ich życzliwo- 
ścl dla kraju, ale o skwapliwości w oczernią- 
niu pas przed szerokiem forum opinii, o rą- 
dości, z jaką chwytali lada plotkę i lada kłam- 
stwo, Żeby skompromitować Głalicyę, polską 
gospodarkę, polskie rządy.* Najlepsze, iż mię- 
uzy naszyini cbrońcami wymieniono p. Luege- 
ra, który wprawdzie wniósł interpelacyę w spra- 
wie Morskiego Oka, bo chciał Węgrom doku- 
czyć, ale zresztą nie opuścił Żadnej sposobno- 
ści, aby głośno objawić głęboką niechęć dla 
Galicyi 1 lekceważenie narodowości polskiej. 
Jak zaś posłowie nasi zapatiują się na sprawę 
ludu, świadczyć ma następująca w cudzysłów 
włcżora rzekoma cytata: „Lepiej niech chłop 
z głodu ginie“, a Jak się wyraził jeden z po- 
słów polskich do Rady państwa, „„niech giną 
jak pędraki** — „lepiej niech lud przepada 
nam za morzem w brazylijskiem piekle, maby- 
smy mieli cokolwiek poświęcić z naszych przy- 
wilejów*. Kto, kiedy 1 gdzie to powiedział, na- 
tursinie nie dowiadujemy się 1 nie dowiemy 
nigdy. | 

Nie lepiej wygiąda Sejm lwowski, w któ- 
rym panuje „haniebne zbiegostwo posłów z obo- 
zu demokratycznego do stańczykowskiego.* 
Naiwne to przyznanie świadczy, że chyba mu- 
szą tam w Obozie demokratyczaym nieprzy- 
jemne panować stosunki, a temu przecież Stań: 
czycy może nie są winni. 

Chociaż straszni to muszą być ludzie, sko- 
ro „gaszą każdą iskierkę życia narodowego, 
wyśmiewają tych, co w walkach narodowych 
udziąi brai, znęcają się nad starcami nad gro- 
bem za to, że w młodości posłuszni rozkazowi 
matki, chwycili za broń 2 poszli na pole wal- 
kı“ Nie duść na tem, potrafili oni zagarnąć 1 
zatruć... mie studnie, jak żydzi w mniemaniu 
tłumu w srednich wiekach, ale dziennikarstwo, 
zródło wiedzy 1 informacyi publiczności krajo- 
wej. „Cała niemal prasa galicyjska zaprzedana, 
albo na żołdzie ugodoweow rząduwych;* od laut 
kilku newet flieforma zaczęła schodzić na drogi 
niejasne, a w ostatnich czasach zaczęła kokis- 
towaó za strounictwem siaąńczykowskiem.* 

l na Sziąsku nie lepiej się dzieje. „Wy- 
dawana przez księży Gwiazdka Cieszyńska, sto- 
jąc na gruncie tylko katoliekim, więcej złego 
aniżeli dobrego przynosi sprawie polskiej na 
Sziąsku. * 

Jakto, więc już nic dobrego nia ma u 
nas, nikogo uczciwego? zapytujemmy. Owszem 
jesu jeden dziennik: „Jedynie uczciwe nie 
zawsze jednak dostatecznie poważne zajmuje 
stanowisko Kuryer Lwowski, pod kierunkiem 
zacnego patryoty i najlepszego dziennikarza 
polskiego Henryka Rewakowicza.* A oprócz 
tego jest jeszcze jeden wielki człowiek, „jedy- 
ny poseł polski o zasadach demokratycznych, 
Karol Lewakowski.* 

Więc cały ten piedestał na to został tak 
misternie zbudowany, ażeby na nim postawić 
Kuryera lwowskiego i p. Liewakowskiego. Nie 
muszą te posąg. być bardzo wysokie i potężne, 
skoro dla ich uwydatnienia potrzeba było do- 
koła zrobić tabulam rasam, całą Gralicyę zniwe- 
lować 1 rozbić w gruzy wszystko, co tylko po- 
nad tę równinę cokolwiek wystaje do góry. Nie 
zaszkodzi dodać tu jako osobę tego posągu, że 
poseł Lewakowski, gdy go przed kilku laty 
proszono o wniesienie interpelacyi w sprawie 
Morskiego Oka, odmówił, mówiąc, ża „takiemi 
giupstwami się nie zajmuje”. 

A teraz konkluzya. Oto cała Galicya, to 
jedna kupa śmieci i zgnilizny, wśród której 
pod tchńleniam jednego czy dwóch ludzi, je- 
dnego dziennika i kilku prowincyonalnych pi- 
semek bez znaczenia zaczyna się budzić stron- 
nictwo ludowe. Słabe ono i zgnębione przez 
przemożnych Stańczyków. Dla obalenia tych 
tyranów siły Galicyı nie wystarczają. Ale jest 
Warszawa, „nieśmiertelna stoiica Polski, ogni- 
sko całego życia narodowego“. „Warszawy więc 
obowiązkiem jest trzymać ciągle rękę na tętnie 
Życia innych zaborów; jej obowiązkiem karcić 
i nawoływać, gdy złe spostrzeże.* Daj więc, 
Warszawo, pieniędzy; przysyłaj -00 Możesz, a 
my założymy Spółkę wydawniczą Na wzór stąń- 
czykowskiej, otworzymy drukarnię, księga:nię 
i nfundujemy tygodnik czy dziennik ludowy 
dla walczenia z wrogiem wewnętrznym. Będzie 
on „podnosić poziom oświaty i poziom uuzci- 
wości i morainości społeczeństwa, stać na straży 
godności narodowej, bronić uciemiężonych, 8 


wateli, patryotów'(. Słowam zaradzimy na wszy- 

stkie bóle i niedole, choroby i rany.. tylko, 

Warszawo, daj pieniędzy! 

Komu? Kto tę akcyę ma wziąć w rękę, 
kto da rękomię za użycie pieniędzy ? Tego 
nie rowiedziano. Wystarczy zapawnienie, -ib 
nie ma to być żadna zapomoga, al» pożycz: 
ka oprosentowana, dobrze ulokowana. Bo dy- 
widendy nietylko moralne, ale nawet ` pie- 
niężne są niewątpliwe. Tak zaręcza bezimienna 
odezwa. ; 

Na drukach zaś dopisano atramentem a- 
dres pewnego pana w Krakowie, dotąd bardzo 
mało znanego, do którego należy „nadsy!ać u- 
działy* i który udzieli wyjaśnień 

W Warszawie ta odezwa podobno posłu- 
chu nie znalazła. Pieniędzy nie dano, a tych, 
którzy tąm z propozycyą powyższą się wybrali, 
wyśimiano. Więc rozpoczęła się przesyłka ode- 
zwy w kopertach pod adresami różnych oby- 
wateii wiejskich. Może ci będą łatwowierniej- 
si. Aie i między nimi już dzis o naiwnych 
nie tak łatwo. Odsyłają oni odezwy, a kilku 

z nich prosi nas o zwrócenie uwagi autorów, 
czy przedsiębiorców, jak nieroziądnie narażają 
ludzi w ciężkich żyjących watuakach. Wiado- 
mo, jak w Królestwie i w Rosyi jest szanowa- 
ną tajemnica listów; wiadomo, że policya i 
żandarmerya tylko czyha na sposobność, bo- 
daj na pozór, by Pulska módz prześladować ; 
wiadomo, iż samo podejrzanie, że ktoś zostaje 
w stosunkach z agitacyą zagraniczną, wystar- 
cza tam nieraz, aby go zgubić. Igranie z tem 
wszystkiem, stawianie na kartę spokoju, mienia 
i bezpieczeństwa tych ludzi, dla wyłudzania 
wątpliwych kilku, a choóby kilkuset złotówek 
na więcej, niź wątpliwe przedsięwzięcie, w dzi- 
wnem świetle stawia rozum i sumienie przed- 
siębioreów. 

Smutnem także świadectwam jest sama 
treść odezwy. Niedobra to musi być sprawa, 
której dowodzić trzeba fałszaini i nonsensami. 
Najnęizniejszem kłamstwem jest powtarzające 
się twierdzenie, jakoby t. zw. Stańczycy na- 
trząsali się z tych, co „w walkach narodowych 
udział brali“, „znęcali się nad starcami, 00 za 
młodu chwycili za broń 1 poszli na poie wal- 
kı“. Nie czynili tego nigdy i nie mogą czynić 
choćby z tego powedu, że sami za młodu 
przewaźnie walczyli w szzregach powstań- 
ców r. 1863, że potracili tam braci i kre: 
wnych, a krwią, osobą i mienism podobno 
więcej dali dowodów miłości ojczyzny, niż ci, 
cv Jeli teraz chcieliby uczyć patryotyzmu. 
Owszem, nie o czam inuem, jak tylko o tej 
miłości ojozyzny świadczy samo. nawet ubole- 
wanie nad skutkami powstania; potępiając je 
słusznie jako krok niepolityczny, który spra- 
wie polskiej najbardziej zaszkodził, i słowem i 
czynem oddawali zawsze cześć należną odwa- 
dze i zapałowi patryotyczaemu, który na pola 
walki się stwierdził — a oburzali się tylko na 
tych, co odwagę swoją objawiali przelewaniem 
bezrozumnej krwi cudzej, i dziś jeszcze cudzym 
kosztem i kosztem ojczyzny udają zuchów i pa- 
tryotów, na tych, co głoszą, ża im gorzej w 
ojczyźnie, tem lepiej, dlatego, że zwycięża ich 
teorya rewolucyjna i radykalna, azwykle i oni 
Sami przytera coś zyskać mogą ` Oburzaią się 
na tych, co w podejrzenie podając patryotyzm 
nugodowców*, równocześnie czwarty podział 

Poiski biorą na swoje sumienie, bo czsmże 
innem jest przepaść, jaką kopią między szla- 
chtą i włościaństwem, a teraz już i między 
miastem a wsią, czem wasi socyalna, którą 
szerzą 1 widmo roku 1846, którem tak chętnie 
wojują ? 

, Tyle też prawdy jest w tem, co powie- 
dziano w odazwie o stosunku duchowieństwa i 
„Ugodowców* do sprawy oświaty ludu. Jeżeli 
kto, to księża właśnie od lat pracują nad nią 
ciężko a bezinteresownie i cicho, „ugodowcy“ 
posuwają sprawę naprzód w Radzie szkolnej, 
w Sejmie „Stańczycy i ugodowcy“ przeprowa- 
dzają wnioski świadczące o ich ofiarności na 
te cele. Na czele „Towarzystwa Oświaty ludo- 
wej“ stoi kapłan, a najgorliwiej działalność To- 
warzystwa popierają „ugodowcy“ i księża. Je- 
żeli mniej skwapliwie garnęli się do „Towa- 
rzystwa szkoły ludowej* mieli do tego pewne 
powody, a i to należy stwierdzić, iż gdy Towa- 
rzystwo to podjęło n. p. ważną pod względem 
narodowym akcyę w sprawie założenia szkoły 
polskiej w Białej, doznało i doznaje od nich 
najchętniejszego poparcia. 

„Ale w ouezwie co krok spotyka się twier- 
dzenie świadczące o zupełnem nierozumieniu 
etycznej strony spraw ludzkich, ucznć chrześci- 
jańskich, zasad. Dziennik „stojąc na gruncie 
tylko katolickim więcej złego, niżeli dobrego, 
przynosi sprawie polskiej“, Duchowieństwo 
„wyklina* (sic) z ambony najlepsze patryoty- 
czne pisma, a za to proteguje pisma wydawane 
przez „służalców, renegatów, oszustów“ bez czci 
1 wiary! A co za potwarz notoryczna tam, 
gdzie mowa o sprawie Tarnopolskiej, co za 
zdeptanie nogami prawdy byle oczernić i po- 
tępić księdza katolickiego ! 

Szkoda zresztą cząsu na zbijanie negro- 
imadzonych w odezwie fałszów i bezsensów. 
Zbijają się one same, przez sprzeczność Swoją. 

Księża i Stanczyki są wrogami zawziętymi 
oświaty i postępu ludu, bo mało ich należy do 
„Szkoły ludowej“ — z drugiej strony autor 
wyraża uznanie dla tych, których staraniem 
„mamy kilkaset czytelń ludowych, 850 kółek 
rolniczych i 600 sklepików chrześsijańskich*, 
tylko zapomniał dodać, że zasługa to właśnie 
księży i obywateli, przeważnie „ugodowców *— 
starannie unika wymienienia nazwy „Towa- 
rzystwa oświaty ludowej“, którego dziełem są 
te setki czytelni, Odezwa szafuje hojnie nazwą 
Targowicy, targowiczanami mianuje wszystkich 
prowadzących politykę ugodową w Galicyi, & 
z drugiej strony za wzór i ideał stawia nam 
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Polakom.. Młodoczechów grawitujących ku Ro- 
syi. Z jedne] strony udawanie miłości ojczyzny, 
frazesy © patryotyzmie, z drugiej podkopywanie 
wszystkich tego patryotyzmu podwalin, wiary, 
ufności i zgody społecznej spójni, która jedna 
daje siłę, i która była w krajn, póki sztuczną 
agi'acyą nie zaburzyli jej ludzie tacy jak auto- 
rowie odezwy. 

Mają oni zaiste metodę ciekawą. 

„Przypuszczam, że w ich przekonaniu „Stań- 
czyki i ugodowcy” są istotnie szkodliwymi; że 
dzięki im źla się w kraju dzieje Każdy uczci- 
wy człowiek starałby sią wpływać na nich, na- 
wracać ich, otwierać im oczy. Oni natomiast 


tej zniżki szukać należy w coraz więcej obni- 
żającej się stopie procentowej, która wcbec na- 
gromadzenia tak znacznych funduszów, wa- 
żną odgrywa rolę. W kierunku śmiertelności, 
rok ubiegły uważać można za korzystny, gdyź 


widywanej, z ezego O ostrożnem 


Rada nadzorcza uchwaliła udzielić w ro- 
ku zeszłym subwencyj w kwocie 4.152 złr. stra- 
żom ogniowym ochotniczym. 

Na wniossk Rady nadzorczej wybrano po- 
nownie p. Zygmunta Derabowskiego jej preze- 
sem na następną sześcioletnią kadencyę urzę- 


przyjmowaniu | 
ryzyk wnioskować można. 


PRZEGLĄD z dnia 7 Czerwca 1896. 
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bójka, w której teściową pobito, dziecię Nauma Cho" | ścić obrządek katolicki, stał miejscowy wójć i on 


miszaka (szwagra Zawadzkiego) zarznięto kosą, 
Jędrzeja uszkodzono. 
Sprawę tę rozpatrywał tymi dniami tutejszy 


i sąd przysięgłych, & na ławie zasiadał Jędrzej Za- 
śmiertelność rzeczywista była mniejszą od prze- | wadzki, 


a, Sam dowodził pijanym tłumem. Sprawę powyższą 


zakomunikowano już prokuratoryi państwa w Czer- 
niowcach, 
Konkursa rozpisują: Dyrekcya poczt i tele- 


oskarżony o zabójstwo, gwałt publiczny i grafów we Lwowie na posadę ekspedytora w Le- 


ciężkie uszkodzenie ciała; a prócz niego trzynaście | szkach, termin do 12 bm. — Namiestnietwo lwow- 
osób, oskarżonych o współudział i pomoc, daną Ję:;skie na dwie posady starostów z systemizowanymi 


drzejowi w napadzie na dom Dmytryka. 
Zapytana o istotę czynu Rebeka Zawadzka, 


| 


poborami VII klasy rangi, ewentualnie na dwie po- 
gady gekre.arzy namiestnietwa z systemizowanymi 


licząca lat 23, zeznała, że wyszła za Jędrzeja przed | poborami VIII klasy rangi; termin do 20 bm. — 
pięciu laty, żyła z nim czternaście tygodni, poczem | Sąd powiatowy w Skolem na posadę dyetaryusza 
od niego uciekła, bo siostry Jędrzeja, Ewa i Marya | z płacą 85 zł. miesięcznie, zaraz. — Sąd krajowy 
Zazulakowa, oraz teściowa buntowały Jędrzeja prze- | we Lwowie na posady dyrektora i wicedyrektora 


idą między lud, wydeją pisma, krzyczą: „Ludu, |dowania. Potem przystąpiło zgromadzenie do |ciw niej, On był zawsze smutny i zły, a rez pobił 
krzywda ci się dzieje; wszystkie stany są twy- į wysłuchania sprawozdań dyrekcyi z poszcze- | ją do krwi. Uciekła wtedy do swej matki, gdzie 
mi wrogami, niszczą i gnębią cię, bronią cił gólnych działów i do załatwienia wniosków | urodziła się jej córka. Męża oskarżyła przed sądem 


oświaty!“ Czy przez to choć o włos poprawią 
dolę ludu? Bo gdyby na to dość było chcieć 
swoją dolę poprawić, to jażby dawno wszystkim 
ludziom ua świecie było jak w niebie; alə za | 
to lud ten wzburzają, napełniają goryczą, budzą 
nieufność i nienawiść. Ludowi nie pomogą, 
zaszkodzą sprawie narodowej. 

Zle się dzieje w Galicyi? Prosty wniosek, 
że trzeba w kraju dążyć do poprawy, działać, 


nawoływać. Ci panowie natomiast wydeją ode- | 


zwę dla Warszawy, aby tam w najohydniejszem 
świetle va pomocą kłamstw i potwarzy przed- 
stawić stan Galicyi, w któraj — jak sami przy- 


ale 
| 


Rady nadzorczej. 

Co się tyczy działu ubszpieczeń od ognia, 
to od długiego - szeregu lat nie było tak nie- mu owego Naum 
pomyślnego pod tym względem roku, gdyż i dziecko. Gdy wróciła do wsi, Jędrzej posłał po nią, 
zwrot tegoroczny wynosi tylko 8 pre. Czysta ; żeby wróciła, a nawet wójta prosił, żeby ich po- 
pozostałość wynosi jednak w tym dziale jesz- | godził, Gdy przyszła znowu do męża, była u niego 
cze 266.424 zł. Gorzej atoli stoi sprawa z, pięć miesięcy. Teściowa umarła, a Marya wyszła za 
działem ubezpieczeń od gradu, gdzie jest defi- 
'eyt wynoszący 46.571 zł. Deficyt ten uzupeł- | znowu uciekła i zajęła mu krowę. 
niono pożyczką z funduszu rezerwowego, (łłó: | pada r. z, gdy napadnięts na dom wuja, siedziała 
wnym szkopułem w interesie gradowym jesti z dziećmi na piecu. Ażeby zobaczyć, co się dzieje 
ta okoliczność, że ubezpieczają się z reguły | przed chatą, zlązła z pieca i ujrzała Jędrzeja skrwa- 


o pobicie, ale go uwolniono. 


; K Or: tylko okolice i miejscowości najczęściej gradem | wionego. Gdy wlazła znów na piec, Jędrzej — choć į śp. 
znają — wszystkie władze i instytuoye są w ręku | nawiedzene, spokojniejsze zaś okolice ubezpie- | poraniony — wpadł z kosą do chaty, rozejrzał się po | dań 
Polaków. I to ma być patryotyzm? To prosta, | ozaó się nie chcą. Gdyby jednak obywatelstwo | mej, a zobaczywazy Rebekę, wlazł na piec i chciał į dzie 11 września, upływa z dniem 30 bm. 


Potem była u wach- | z pobor: 
mistrza żandarmeryi na służbie, skąd odeszła do do- | dla ksiąg gruntowych z poborami X klasy rangi, 
a, gdzie przyszło na świat drugie | termin do 25 bm. — Sąd krajawy we Lwowie na 


| mąż. Jędrzej bił dziecko i głodził je. Potem Rebeka | koleżeński 
Dnia 10 listo- | Lwowie na pięć bezpłatnych miejsc w kolonii waka- 


l 


nędzna i nieuczciwa spekulacya, która za kilka | kraju zechciało przyjść do przekonania, żejją ciąć, ale chybił Wtedy poczęła krzyczeć, a gdy | 


sat spodziewanych złotówex gotowa poświęcić | 


przystępując jak najliczniej do Towarzystwa i. Chomiszakowa uadbiegła, on rzucił się na Rebekę 


honor i dobro kraja. Więc, panowie, mianem j rozkładając przez to na szersze koło ciężar, | drugi raz i'znowu rozmachnął się na nią kosą, ale 
Targowicy tak bardzo nie szafujcia! Ugodowcey ; gniotący obecnie szczupłe grono asekurantów, | tym razem ciął dziecko i zabił je na miejscu, Jej 
dużo dla kraju zrobil: wy tylko krzyczycie, |tem samom krajowi służy; gdyby przynaj- | potłukł Jędrzej lewą no 
szkalnjecie i burzycie. I nie macie nawet od-| mniej wszyscy ubezpieczający się czynili to] Rebeki, a wszytko to — jak twierdzi świadek — 
wagi jawnie wystąpić. Więc to z wami „przed | we wzajemnem krajowem towarzystwie, byt | czynił z zupełną przytomnością umysłu. 


forum polskiego społeczeństwa !* 


low. Wzajemnych udczpieczeń w Krakowie 


i Kraków 5 czerwca. 

Walne zebranie członków krakowskiego 
Towarzystwa wzajamnych ubezpieczeń odbyło 
się dziś pod przewodnictwem prezesa Rady 
nadzorczej p. Zygmunta Dembowskiego ptzy 
udziaie p. delegaia Laskowskiego, jako komi- 
Sarza rządowago. 

Zgromadzenie zagaił przewodniczący na: 
stępującemi słowy : 
- „Otwierając XXXV ogólne zebranie ozłon- 
ków Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń i 
witając panów najuprzejmiej, pozwalara sobie i 
przedstawić p. delegata Laskowskiego jako ko- 
misarza rządowego. Nie myślę nużyś umysłów 
panów sprawozdaniem z każdego działu oso- | 
bno, bo odnośni referenci wyniki szczegółowe | 
wam przedstawią, z których nabierzecie pano- 
wie przekonania, że rok 1895 pod żadnym 
względem w epoca naszej działalności do naj- 
pomyślujejszych zaliczonym być nie może, bo 
nie wspominając już o innych działach, w któ- 
rych rezultaty dość pomyśinie się przedstawia- 
ją, to dział główny, t. j. ogniowy daleko mniej- 
szy zwrot daje, niż w innych latach, odbiega- 
jąc od braci swoich życiowego i wzajemnego 
kredytu asekurującym się tylko 8 pre. zwrotu | 
zapewnia. Ale pogodzić się z tym wynikiem 
łatwo nam wędzie, gdy uprzytomuimy sobie, 
że to ami ręka, ani rozum ludzki o wyniku 
nie decyduje, ale wola Boża tylko wpływ na 
to wywiera. Poddać się tej woli musimy z po- 
korą, pocieszając się okolicznością, że mamy 
Dyrekcyę, która sprawiedliwie straty wyna- 
gradza 1 Szybkiem załatwieniem likwidacyi 
ulgę nawiedzonym pożarem przynosi. Nie jest 


działu gradowego byłby pewniejszym. - 
Dodatniejsze cyfry wykazuje dział ubez- 
pieczeń na życie, a liczba członków asskuru- 


jących się zwiększyła się znacznie. Przychód | po Świetnem resunć pana Gizowskiego, przysięgli | ko 


czysty w tym dziaie wynosił 18502 zł. 

Po dodatkowych sprawozdaniach Rady 
nadzorczej co do sposobu użycia nadwyżek, 
udzieliło zgromadzenie Dyrekcyi absolutoryum. 

Towarzystwo wzajemnego kre-| 
dytu. Po załatwieniu spraw, dotyczących 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń , odbyło 
gią dwudziesta pierwsze zgromadzenie ogólne 
członków Towarzystwa wzajemnego kredytu w 
Krakowie. Sprawozdania dyrekcyi z czynności | 


w roku 1895 złożył p. dyrektor Karol hr. Sci- | 


| 


pio, zaznaczając rozwój Towarzystwa w roku 
ubiegłym. Obrót kasowy wynowił w roku ze- 
szłym kwotę 52.780.935 zł.; liczba członków , 
wynosi 1273, — kwota udziałów i wkładek 
3,955.000 zł Dnia 31 grudnia 1895 r. portfel 
obejmował 1669 weksli na sumę 3,847.991 zł. 
na 5ta proc; — fundusz rezerwowy wynosi 
28.391 zł. Czysty zysk za rok 1895 wykazuje 
kwotę 68.563 zł, Z zysku tego uchwalono dy- 
widendę od udziałów w wysokości 5 pre. 


Z izby sądowej, 
Lwów 6 czerwca. 
(Kradzież). 

Wczoraj i dziś przesłuchiwano świadków w 
sprawie kradzieży, popełnionych przez Frieda, Do 
rozprawy powołano 21 świadków, a między tymi 
i ajeuta policyjnego Giinsberga, który Frieda i Herz- 
berga wytropił. Wyrok zapadnie dziś po południu. 

* # 


i 


* 
Lwów 6 czerwca, 
(Stosunki obertyńskie). 
Starostwo w Horodence poleciło urzędowi podatko- 


Zeznania innych świadków potwierdzeją słowa 
Zawadzkiej, 
Po wywodach proknratora i obrońcy dra Witza, 


udali się na naradę, poczem trybnnał ogłosił wyrok, 


j 


| 


przy nowo kreowanym urzędzie bi»otecznym, termin 
do 20 bm. — Sąd krajowy we Lwowie na sześć 
pogad urzędników prowadzących księgi gruntowe 
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o istnieniu w organizmie ludzkim i zwierzęcym siły, 
stojącej w związku z siłą elektryczności. Cheąc wy- 
wołać objawy tej siły i unaocznić ją, łączy się ba- 
dany organizm z aparatem elektryczno - fotograficz- 
nym, skonstruowanym przez p. Narkiewicza. Aparat 
ten nazwał odkrywca elektrografem a umiejętność 
zajmującą się rozpatrywaniem eksperymentów za 
pomocą niego wywoływanych — elektrografią. 
Zdjęcia, dokonywane za pomocą elektrografu 
różnią się od zwykłych fotografii tem, że prócz 
obrazu samego przedmiotu, który jest naturalnie 
zawsze jakiemś ciałem organicznem, daje tąkże 
obraz krążenia jakiegoś fluidum, zawartego w tem 
ciele, Krążące to fluidum przedstawia się na płycie 
fotograficznej w postaci zagadkowych linii, gwiazdek 
i smug, których kierunek i wyrazistość 
nie zawsze jest jednakowa. I na tem właśnie pole- 


ga najciekawsza strona całego odkrycia. 

Ręka n. p. zdrowego człowieka występuje na 
fotografii silnie i wyraziście, ręka paralityka rysuje 
cztery posady kancelistów w XI klasie rangi dla się bardzo słabo, częstokroć jest nawet prawie nie- 
ksiąg gruntowych, termin do 6 lipca. — Sąd powia- widzialną na płycie, Ręka zdrowa, u której tylko 
towy w Dąbrowie na posady dwóch pisarzy za wy- jeden palec jest sparaliżowany, wychodzi dobitnie 
nagrodzeniem 25 zł. miesięcznie, zaraz. — Związek | oprócz tego jedaego palca, który zaznacza się wąską 
byłych seminarzystek i nauczycielek we | ciemną, mdłą smugą Palce ręki człowieka anemicz- 
| nego znaczą się na płycie wizerunkiem bardzo bla- 
cyjnej dla nauczycielek, urządzanej przez Związek. — | dym. Oharakterystycznem znamieniem elektrycznego 
Magistrat mias'a Lwowa na dwa posagi po 248 zł. | odtworzenia ręki artysty są drobne grupy gwiazdek 
90 ct. dla ubogich służących (dziewcząt) z fundacyi | na zawnętrznej jej stronie, Interesującemi były 
dra Józefa Malinowskiego; termin. wnoszenia po: | zdjęcia rąk Flammariona: duże, wyraźne obrazy, 
o przypuszczenie do losowania, które się odbę- | otoczone mnóstwem kępek promienistych. Ręką czło- 
|wieka wzburzonego dała obraz mglisty; ręka tegoż 

Subwencya na nagrody wyścigowe. Przegląd | człowieka, gdy się uspokoi, była zupełnie wyrażną 
rolniczy notuje z przykrością fakt, że, chociaż Rada | Najbardziej jednak zajmującemi są fotografie 
państwa przyjęła pozycyę wyścigów w budżecie mi- | gympatyi i antypatyi, w której główną rolę odgrywa 
niateryum rolnictwa wogóle bez ckrojenia w tej 8a' | kierunek promieni. Fotegrafia rąk dwóch osób z so- 


borami IX klasy rangi, i sześć posad adjunktów 


gę, pobił także ciężko matkę | mej wysokości co roku zeszłego, to przecież okie Í bą sympetyzujących ckazuja wiązki tych promieni, 


nagrody rządowe, zarówno pierwszej jak i drugiej | widocznie ku sobie nawzajem dążące. Natomiast 
klasy dla wyścigów galicyjskich, zostały okrojone |n rąk osób, nienawistnia dla siebie usposobionych, 


razem o 2000 koron. 
nietylko w kołach sportowych, lecz także w kołach 
galicyjskich hodowców koni, gdyż rodzima hodowla 
ni stoi w ścisłym związku z życiem sportowem. 
Wycieczkę do Skulego urządza w niedzielę 


mocą którego Jędrzej Zawadzki uwolniony został j dnia 14 czerwca Kółko amatorskie urzędników ko- 
od kary za zabójstwo; uznano go atoli winnym zbro- |lejowych z następującym programem: Odjazd ze 


dni gwałtu publicznego i 
obchodzenia się z bronią, oraz ciężkiego tskodzenia 
ciała, za co przy okolicznościach łagodzących i wli- 
czeniu siedmioriesiącznego śledztwa, skazano go na 
trzy miesiące ciężkiego więzienia. Dziesięciu współ- 
oskarżonych skazał trybunał na karę więzienia od 
sześciu tygodni do dwóch miesięcy. 


(Usiłowane morderstwo). 
Tarnopol 5 czerwca. 

W więzieniu tutejszego sądu obwodowego 
zmarł onegdaj 82-letni staruszek Aleksander Dzie- 
koński, właściciel małej posiadłości w Białoskórce, 
który w połowie b. m. stanąć miał przed ławą przy- 
sięgłych z powodu zarzuconej mu zbrodni usiłowa- 
nego morderstwa. 

Ś. p. Dziekoński żył w niezgodzie z zięciem 
Karolem Lende, z którym się nawet o morg gruntu 
procegował. Dnia 25 marca, będąc w ogrodzie, zo- 
baczył zięcia idącego jego ogrodem, chociaż mu 
przechodzenia przez ogród zakazał, Wezwał go tedy, 
by nie szedł a gdy ten na to wezwanie nie zwa- 
Żał, wyjął z kieszeni rewolwer i wystrzelił trzykro- 
tnie. Od trzeciego strzału odniósł Karol Lende na 
lewem udzie lekkie skaleczenie, które zdaniem znaw- 
ców pociągnęło za sobą niezdolność do pracy zawo- 
dowej przez 18 dni. 

Zmarły Dziakoński w śledztwia twierdził, że 
nie miał zamiaru zabicią zięcia i że tylko dla po- 
strachu strzelił w górę z rewolweru dwa razy, a 
trzeci raz rewolwer sam wypalił w chwiii, gdy są- 
siad jego Marcin Natali mu go odebrał. Nieszczęśli- 


ani w moim iuteresie, ani zadaniem mojem, | wemu w Obertynie ściągnięcie od p. sędziego Wiktora | Wy staruszek pomimo troskliwej opieki zmarł w szpi- 
działalność Dyrekcyi w korzystnem przedsta- Euczakowskiego należytości prawnej w kwocie 1 zł. į talu na wycieńczenie sił wskutek starości (marasmus), 


wiaó swietle, ala uczucie sprawiedliwości zmu- 
sza mnie wypowiedzieć, że Dyrekcya sumiennie, 
umiejętnie 1 gorliwia obowiązek swój spełnia, 
co z przyjemnością prawdziwą publicznie tu 
wyr owiadam*". 

Po tem zagajeniu przedłożonem zostało 
sprawozdanie Rady nadzorczej z czynności jej 
dokonanych w ubiegłym roku. Podnosi ono, że 
w roku ubiegłym wystawioną była instytucya 
na ciężkie próby. Liczne klęski ogniowe i gra- 
dowe, nietyle rozmiarami, jak ilością znaczne, 
dotknęły kraj i głęboki: zadały rany spole- 
czeństwu. Wobec tych klęsk instytucya nasza 
utrzymała się na wysokości swego zwdania, 
niosła ulgę, goiła rany i mimo to silnie i nie- 
zachwianie stoi, zawsze gotowa nieść pomoc i 
pelna przytem otuchy, ża przyszłeść będzie po- 
myślniejszą dla tych, którzy o Imstytucyę na- 
szą się opierają. 

Sprawozdanie Rady nadzorczej szkicuje 
nasiępnie działalność pojedynczych działów Iv- 
stytucyi. Przy dziale gradowym zaznacza, że 
po wszechstronnych badaniach uchwaliła Rada 
nadzorcza zmianę taryfy i warunków specysl- 
nych w myśl $ 9 statutu gradowego ustana- 
wiangch i dla tem sprawisdliwsasgo unormo- 
wama opłat, przyjęta podzial kraju na stopnie 
niebszpieczeństwa wadług okręgów sądów po- 
wiatowych. Nowa taryfa uchyla wyjątkowe 
IniejscowoŚci, a Zastcsowana do rzeczywistej 
potrzeby, przyjmuje 6 stopni niebezpieczeństwa 
w miejsce dawnych 8 i obniża stopę zaliczki 
w powiatach, gdzie gradobicia bywają rzadsze. 
Zmiżenie taryfy dochodzi w najaiższych sto- 
pniach do 17 procent w stosunku do dawnych 
opłat. Ażeby jednak ubytek wpływów, spowo* 
dowany takiem zniżeniem stopy zaliczki wy- 
równac i ażeby ubezpieczających się członków 
uwolnić od składania niezympatycznych dla 
nich weksli kaucyjnych, wprowadzoną została 
zasada, aby poszkodowany, który otrzyrauje 
wynagrodzenie, ziożył jednorazową dopłatę, ró- 
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10 ct, Mała ta suma dała powód do wielkiej awan- ; 
tury. Kilkakrotne wezwania urzędu podatkowego nie 
skutkowały, p. Łuczakowski nie chciał płacić, tak, | 
że urząd podatkowy był zmuszony przystąpić do 
egzekucyi. Dopiero przy licytacyi zapłacił p, Łuczą- 
kowski sporną kwotę. 

Mścił się następnie p. Łuczakowski na funk- 
cyonaryuszach podatkowych do tego stopnia, że wypły- 
wem tej zemsty stały się aż dwie rozprawy. P. Łucza- 
kowski traktował urzędników podatkowych kompli- 
mentami w guście „łajdaki*, „rabusie* itp, obra- 
żeni zaś urzędnicy wnieśli zażalenie do wyższego 
sądu krajowego, podpisane przez pp, Koczko i Wi- 
chlera. Przedstawieniem tej sprawy, a raczej epi- 
tetami jakie się p. Łnezakowskiemu w zażaleniu 
dostały poczuł się on obrażony, zaskarżył żalących 
się a jeden z nich tj, p. Koczko został przez sąd 
powiatowy w Horodence skazany na miesiąc aresztu, 

P. Koczko wniósł rekurs, który był przedmio- 
tem wczorajszej rozprawy przed sądem apelacyjnym, 
Rekurującego bronił p. dr. Sołowij i wykazał, że 
jeżeli kto, to p. Łuczakowski zawinił, i że zażalenie 
było zupełnia uzasadnione a, że w zaźsleniu tem 
napotkał się p. Łuczakowski z niemiłemi dla niego 
„przymiotnikami i rzeczownikami* to już jest winą 
p. Łuczakowskiego, który postępowaniem swem na. 
nie zasłużył. 

Trybunał, którego przewodniczącym ‘był pan 
radzoa Hayderer, zniósł wyrok pierwszej instancyi 
i uwolnił p. Koczko od kary, na którą sąd w Ho- 
rodence go skazał, 


* 
+ 
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Niejako dalszym ciągiem wczorajszej rozprawy 
był rekurs adjunkta podatkowego p. Sliwiúskiego, 
skazanego również za zażalenie, wniesione przeciwko 
p. £uczakowskiemu na miesiąc aresztu. P. Sliwiń- 
ski czuł się nietaktownem traktowaniem przez pana 
Łuczakowskiego obrażonym i w zażaleniu wniesio- 
nem do sądu krajowego użył odnośnie do osoby 
p. Łuczakowskiego zdania; „jakie to indywidua do- 
stają się na wyższe stanowiska*. I niniejsza roz- 


nie doczekawszy Bię ostatecznego wyniku rozprawy 


| sądowej, 
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KRONIKA. 


Lwów 6 czerwca. 

Wybór posła do Sejmu krajowego z miasta 
Tarnopola uwieńczony został — jąk wiadomo — 
świetnym rezultatem, bo na 762 głosujących, 716 
głosów otrzymał minister dr. Edward Rittner. Wy- 
warło to tak sympatyczne wrażenie na poważnych 
obywateli Tarnopola, że, by dać wyraz swej szcze- 
rej radości, urządzili wieczorem dnia 1 bm. pochód 
z pochodniami na cześć przedstawicieli miejscowych 
władz rządowych i autonomicznych, tj. starosty, bur- 
mistrza i wiceburmistrza. Natychmiast po ogłoszeniu 
wyniku wyboru wysłał magistrat tarnopolski do p. 
ministra następujący telegram: „Imieniem miasta 
pozwalamy sobie powitać Waszą Ekscelencyę, jako 
paszego posła Sejnu, wybranego przy ukończonem 
właśnie głorowaniu 719 głosami na 762 głosujących. 
Dr. Łuczakowski, burmistrz. Pumtschert , zastępca 
burmistrza. Dr. Kwiatkowski, przew. komit, przed- 
wyborczego”, 

Mianowania. Kontrolor głównago urzędu po- 
datkowego, Franciszek Sikora, zamianowany został 
poborcą podatkowym dla okręgu lwowskiej krajowej 
dyrekcyi skarbu a dyrektor oddziału rachunkowego 
przy krakowskim sądzie krajowym, Mikołaj Maciel- 
nicki, starszym radzcą rachunkowym. 

Nadzwyczajny profesor mechaniki i teoretycz- 
nej nauki maszyn przy lwowskiej szkole politech- 
nicznej, Tadeusz Fiedler, mianowany zwyczajnym 
profesorem w tym. zakładzie, — Adjunkt sądowy, 
Karol Kopietz w Przemyślu, zastępcą prokuratora 
państwa tamże. --- Prowadzący księgi gruntowe, 
Aleksander Herasimowicz w Kołomyi, naczelnikiem 
urzędów pomocniczych przy tamtejszym sądzie ob- 
wodowym. 


Znieważenie obrządku katolickiego. W Ko- 


prawa zakończyła się dla rekurującego, którego jrowii, wsi należącej do parafii czerniowieckiej, zmarło 


wią zaliczce opiacone] za ubezpieczenie klasy | dzielnie bronił p. dr. Sumper, pomyślnie, gdyż try- |jednemu z włościan wyznania rzymsko-katolickiego 
ziemiopłodów, gradem dotkniętej. Natomiast | bunał zniósł wyrok sądu w Horodence i wydał wy- | dziecko. Wikary tamtejszej parafii ks. Steinbach, 
uchylono potrącanie 10 pret i 15 prot. z wy-| rok uwalniający. udał się, aby dopełnić ceremonii pogrzebu. Koadukt 
nagrodzeń na fundusz rezerwowy w razie po- 4 z trumienką dziecka, za którą postępowało kilka o- 
wtarzających się gradobić, tak, iż odtąd opłata í Sambor 3 czerwca. sób, przechodził na cmentarz około cerkwi prawo- 
wyższa jak 5 procent, od wynagrodzenia nie (Obrazek z życia ludu ) sławnej, Tutaj spotkano gromadę pijanych chłopów 
będzie pobieraną. Trudności, jakie miało To- Jędrzej Zawadzki, z zawodu tkacz oraz rolnik, |i kobiet prawosławnych i ci, Łąłasując, otoczyli idą- 
wkrzystwo w lsiach ubiegłych z zapewnieniem | ożenił się przed pięciu laty z Rebeką Chomiszak. j cych i udali się wraz z nimi na cmentarz. Kapłan 
sobie reasokuracyi, zostaży w tym roku szczę- | Pożycie ich małżeńskie nie było szczęśliwe, bo żona | zauważył, że pijany tłum w języku rumuńskim rzu- 
śliwie pokonana. Towarzystwo zaważlo korzy- | była płochą, skutkiem czego matka Jędrzeja jej do- jca nań przeklaństwa i odgrzża się pięściami, jednak 
stną i trwałą umowę reszekuracyjną z grupą | kuczała. Po czternastu tygodniach uciekła Rebeka | podążał dalej, nie przerywając modłów. Kiedy tru- 
pech poważnych 1 w znaczne fundnaza gwa: | od męża do swej matki, gdzie kilka lat spędziła. | mienkę ustawiono nad grobem, rzuciły się na nią 
a o a Towarzystw. Tym spo- | Potem poszła na służbę do Łęki, skąd przyniosła | pijane kobiety, odkryły wieko i nad zwłokami dzie- 

tz emu o się, ża w latach niepomyśl- | dziecię. Po śmierci swej matki Jędrzej udał się do | cięcia poczęły czynić jakoweś gusła, wykrącały tru- 
Ra powiednią część strat pokryją Towa- wójta z prośbą, by go z żoną pogodził. To się uda- | powi główkę, wstrząsały ciałem itp. Tylko z trudno- 
rzy "o dog 7ine. 1 ło, ale nie na długo. Po sześciu miesiącach matka | ścią powiodło się księdzu skłonić tłum do tego, że 
Bui "Rad a” życiowego podnosi sprawo- Rebeki poczęła namawiać córkę, żeby znowu porzu- | zaniechał znęcania się nad umarłym, kiedy jadnak 
Zaanie j n zorczej, ża rozwój jego jest | ciła męża. Odtąd stosunki zaostrzyły się. Jędrzej 
normalny. Jrexcyą stara się zdobywać COTAZ | wypędził teściowę, ale za matką uciekła i żona od 


szeni chłopi poczęli bardziaj jeszcze krzyczeć i od- 


aa CH sw działa. ności i w tym celu | męża, Córkę ślubną Zawadzkich zabrała siostra Re- | grażać się. W końcu nawet grabarz — również pra- 
ustanowiła reprezsntacyg swoje w Sarajewie | beki do matki. Rebeka niemiłosiernie dokuczała | wosławny — rzucił z łoskotem trumienkę do jamy, 


i Wiedniu, która z biegiem czasu dodatnie po- 
winny przynieść razultaty. Jeżeli zaś za rck; 
ubiegły przeznaczona dywidenda w oddziala A) 
9 proc, w oddziale B) 4 proc. jest niższą od; 
dywidendy roku poprzedniego, to przyczyny | 


która okazałą się za małą i odszedł, oświadczyw- 
szy, że nie zasypie grobu. Uczynił to dopiero je- 
den z katolików i tak z przeszkodami dokończono 
pogrzebu. 


potem Jędrzejowi, a wreszcie zabrała mu z łąki 
krowę, o którą następnie zawzięcie walczono. Po- 
nieważ Rebeka krowy oddać nie chciała, Jędrzej 
wraz z innymi dnia 10 listopada r. z. napadł na 
chatę Dmytryka, gdzie Rebeka mieszkała. Powstała ' 


Na czele chłopów, którzy starali się zbezcze- - 


występku nieostrożnego | Lwowa o godz. 9.85 przed południem, przyjazd do 


Stryja 10.43, gdzie przyłączy się grono wycieczkow- 
ców tamtejszych z muzyką kolejową. Przyjazd do 
Skołego o godz. 1:10 po południu, gdzie odbędą się 
spacery, gry towarzyskie, komiczna loterya fantowa 
i tań e. O godz. 730 wyruszą wszyscy przy dźwię- 
kach muzyki „Na Demnię*, gdzie o godz. 8-mej 
odbędzie się przedstawienie amatorskie, złożone z ko- 
medyi „Hypnotyzm* Jana Al. hr. Fredry i komedyi 
Dobrzańskiego pt. „Wujaszek Alfonsa". Po przed. 
stawieniu wspólna kolacya, spalenie ogni sztucznych 
i wieczo.ek z tańcami aż do godz, 4'88, poczem 
nastąpi od'azd do Lwowa. Wobec takiego uroz- 
maicenia programu należy się spodziewać świetnej 
zabawy, a cena biletu do wzięcie udziału jest bar- 
dzo niską, bo wynosi 1 złr. od osoby. s 

Wiadomości dyecəzyalne. Rz'-kat. archidye- 
cezya lwowska: Wikarym katedralnym obrany zo- 
stał ks. Jan Kiernicki, kooperator tarnopolski, na 
jego zaś miejsce przeznaczony został ka. Wiktor 
Bilski, kooperator w Buczaczu. — Dyccezya prze- 
myska: Umarł daia 24 maja w Krakowie ka, Fran- 
ciszek Łystawka, deficyent ur. 1867, ord. 1891. — 
Dyecezya tarnowska: Odznaczony rokietą i manto- 
letą ks. Antoni Wilezkiewicz, proboszcz w Oleśnie. 
Konkurs na wakujące probostwo w Przyszowej roz- 
pisany do 28 czerwca. — Dyecezya krakowska : 
Kanonicznie instytuowany na probostwo w Kozach 
ka. Józef Błonarowicz, kapelan-i katecheta Zgro- 
madzenia PP. Urszulanek w Krakowie. Umarli: 
ks. Franciszek Chowaniec, wikaryusz w Trzebuni 
i ks. Stanisław Lachmann, proboszcz w Ryczowie, 
Administratorem w Ryczowie mianowany ks. Fran- 
ciszek Liptak. 

Panorama Tatr, malowana przez Janowskiego 
i śp. Bollera, została już wykończoną i otrzyma- 
liśmy właśnie zaproszenie na zwiedzenie jej w Ma- 
nachium na przedmieściu Schwabing zanim zo: 
stanie przewiezioną do Warszawy. 

Nabożeństwo dla panów. Na czas miesięcy 
letnich zmienior.o godzinę tych nabożeństw urządza- 
nych przez Lwowską Sodalicyę w kaplicy kościel- 
nej OO. Jezuitów na godzinę 8 rano, 

Nagła śmierć. Kapral lwowskiego oddziału 
sanitarnego, Tenczakowski, ntonął onegdaj po po- 
łudniu w sławie Pełczyńskim, podczas kąpieli, 
Utrzymują, że przyczyną wypadku był kurcz, który 
kaprala chwycił i ubezwładnił go, niektórzy jednak 
przypuszcz: ją, iż wypadek był rozmyślny, kierowa- 
ny chęcią pozbawienia sią życ a. Brak pomocy le- 
karskiej na miejscu katastrofy uniemożebnił wszelką 
akcyę ratunkową, a przybyły znacznie później lekarz 
mógł już tylko śmierć skonstatować. 

Samobójstwo w 30 pułku, o którem donieślismy 
wczoraj, nie podając nazwiska denata, popełnił sze- 
regowiec Hauser. Przed półtora rokiem był Hauser 
kadetem i za karą zdegradowany został na feldfebla 
z przeniesieniem do 30 pułku we Lwowie. I tu 
jednak prowadzenie się Hausera nie konweniowało 
z przepisami wojskowego rygoru, wskutek czego 
przed kilku miesiącami zdegradowano go na zwy- 
klego szeregowca. Prawdopodobnie degradacye te 
były powodem samobójstwa, popełnionego wezoraj 
wystrzałem z karabinu, skierowanym w serce, 

Podarki godne zazdrości. Kirgizowie ofiaro- 
wali carstwu z powodu koronacyi srebrny model 
jurty kirgizkiej. Turańczowie ofiarowali carowej dwa 
kaftaniki chińskie na futrze gronostajowem, ubranie 
gronostajowe, dwa letnie kaftaniki, kawałek materyi 
chińskiej i kaftaniki, wyszywane złotem. Przedsta- 
wiciel kałmuków z gub. Tomskiej ofiarował dwa- 
dzieścia skór czarnych soboli. Osetyńcy z Kaukazu 
ofiarowali srebrny złocony stół z inkrustacyami, a na 
stole złotą tacę. 

Ostrygi trucizną Pewien oficer spożył w ro- 
stauracyi Sporo ostryg, poczem udał się do domu na 
spoczynek. Zanim jednak zasnął, uczuł nudności, ból 
głowy, ból w piersiach, zaburzenia wzroku, trudność 
w połykaniu, ślinotok i inne tym podobne objawy 
otrucia. W strasznych męczarniach dożył jeszcze do 
południa następnego dnia i umarł, a sekcya zwłok 
wykazała, że przyczyną śmierci były ostrygi, które 
spowodowały otrucie. 

Piorun uderzył przed kilku dniąmi w Pohory- 
łówce, powiatu kocmańskiego na Bukowinie trzech 
włościan, z których jeden, Wasyl Hueuł, zginął na 
miejscu, inni dwaj odzyskali w godzinę po wypadku 
przytomność. 

Swigtokradztwo. Do kościoła w Tłustem wla- 
mali się w nocy z 2 na 3go b. m. nieznani dotąd 
złoczyńcy, i z zakrystyi, którą również przemocą 
otworzyl, zabrali kielichy, patyny, puszki z cybo- 
ryum, gotówkę kościelną, a komunikanty porozsypy- 


prosił, by nie przeszkadzali dopełnić modłów, rozju- | wali po ziemi. 


Z Moskwy donoszą, że do dnia wczorajszego 
zmarło w tamtejszych szpitalach 200 osób, które po 
tratowano w czasie rozdawania podarków. 


Fotografie miłości. Wielką senzacyę obudziły 
w poważnych kołach naukowych Paryża i Wiednia 
nowe eksperymenta Jodki-Narkiewicza w dziedzinie 
zastosowania elektryki, Eksperymenta te dały cały 


szereg nieznanych dotąd zjawisk, które świadczą 
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Wywołało to niezadowolenie | dostrzegamy kierunek promieni rozbieżny ; jeżeli 


antypatya dochodzi wielkiej siły, nie widać Żadnych 
promieni, a kończyny rąk wykazują jakieś gorączko- 
we skurcz. Fotografia rąk dwojga narzeczonych 
objawiła wyraźną tendencyą skupienia się promieni 
obustronnych z sobą, Nzczególne wrażenie sprawia 
fotografia rąk kobiety kochającej i mężczyzny, który 
jej uczuć nie podziela. Z jej rąk płynie cały snop 
promieni, jakby błagając © współczucie, ku ręce 
wybranego jej serca, natomiast wizerunek ręki 
mężczyz y, bardzo wyrażny i silny, nie wysyła ani 
jednego promienia ku wyciągniętej dłoni dziewczęcia. 
Przypomina nam to koredyą naszego Fr, Za- 
blockiego pt. „Żółta szłafmyca*. ` Szlafmyca ta jest 
darem Jowisza, a kto ją ubierze, ten usłyszy od 
każdego człowieka niekłamaną prawdę. Do czegoś 
podobnego może w przyszłości doprowadzić elektro- 
graf, Wyobraźmy sobie n. p. że jakiś posagołowiec 
stara się o annę; otóż rękę jego położy się mię- 
dzy rękę panny a—jej workiem, a chciwiec będzie 
od.azu zdemaskowany. Na seryo jednak rzecz bio- 
rąc, można wynalazkowi obiecywać na przyszłość 
także pewne niejako etyczne znaczenie dla stosun- 
ków idealnych w życiu towarzyskiem, 

P. Jodko-Narkiewicz zamierza wkrótce po uzu- 
pełnieniu swoich eksperymentów, tajemnicę odkry- 
cia a mianowicie skład płyty fotograficznej i elektro- 
grafu objaśnić uczonemu światu. 

Pożar. W nocy na 3go bm. spaliło się w Kło- 
sowie 34 domów żydowskich, 200 rodzin pozostaje 
bez dschu. 


lié na restauracyę katedry na Wawelu kwotę pięć- 
get zł, 

Zmarli. Andrzej Czerkawski, zarządca szpitala 
powszechnego, żołnierz z roku 1863, w Kołomyi. — 
Zofia Koczyndyk, córka urzędnika galicyjskiej kasy 
oszczędności, we Lwowie. — Ernest Rossi, zna- 
komity tragik włoski, umarł w Pescarze w dro- 
dze do Rzymu na atak sercowy. Rossi bawił 
z początkiem wiosny w Odessie-i tam już pod- 
czas przedstawienia „Króla Leara“ dostał na sce. 
nie silnego ataku, który o mało go o Śmierć 
nie przyprawił, Potem jednakże stan zdrowia wiel- 
kiego artysty znacznie się poprawił. Rossi wyje- 
chał z Odessy 4 maja na pokładzie austryackiego 
okrętu „Pandora“, zabawił przez kilka dni w Kon- 
stantynopolu i w jak najlepsz»m usposobieniu od- 
był podróż morską do Brindisi. W drodze z Fog- 
gia do Florencyi dostał ponownie ataku sercowego. 
i pośród bólu zawołał w wagonie: „Umieram! umie- 
ram!“ Na najbliższej większej stacyi, mianowicie 
w Pescarze, wysadzono go z wagonu i ulokowaho 
w jednym z hoteli. Lekarze odrazu uznali stan cho- 
rego za bardzo niebezpieczny ; przez kilka dni zna- 
komity artysta wahał się pomiędzy Śmiercią a ży- 
ciem, był po większej części nieprzytomny i prawie 
ciągle powtarzał w gorączce ustępy ze swych ról, 
zwłaszcza z ulubionej mistrzowskiej swej kreacyi 
Ludwika XI Obecnie telegramy z Pescary donoszą 
o Śmierci „włoskiego Talmy*, |. 

Stan powietrza. T. o 9 rauo -|-16 R, W p3! 
-20` R. Bar. 766 Spada. Prześliczna pogoda. 


Poeta i wierzyciel. 

Do jednego chudego poety przyszedł wierzy- 
ciel i dopominał się o swoją należność. Poeta, mając 
głowę nabitą swoją tragedyą, zawołał tragicznie do 
wierzyciela : 

— Czego tu stoisz, wrogu ! f 

— Mości panig — odpowiedział wierzyciel — Je 
nie w rogu, ale na środku pokoju stoję. Proszę tedy 
próżno nie mówić i oddać, co mi się należy. 

Pięć dni. 

Gdy ją pierwszy raz ujrzałem, 
Że kocham, mówić nie śmiałem, 
Nazajutrz już byłem śmiały 
Wyjawić serca zapały. 
Trzeciego dnia juź się pieszczę 
Z jej rączętami drżącemi, 

A. czwartego czulej jeszcze 
Łączę jej usta ze swemi. 
Piątego nadeszła pora, 

Zie zaślubiony zostałem, 
Lecz tegoł jeszcze wieczora 
Dnia pierwszego żałowałem. 

W restauracyi. 

Gość (do garsona): 
etwo, że jeść nie można, to przynajmniej 
większą porcyę. 

Dla tego. 

— Dla czego X. został aktorem 
posiada żadnego talentu I 

— No tak, talentu o 
ala mu wąsy róść nie chcia 
wstąpił do teatru. 


Jak dajecie takie Świń- 
iej dawajcie 


? Wszak on nie 


n tam wprawdzie nie mā, 
ły, ogolił się więc, no * 


= — Og . 
Z teatru. W sobotą (W teatrze letnim) trzeć! 
gościnny występ Wład. Wojdałowicza, artysty o 
trów warszawskich: „Właściciel kużnic“, drama 
w 5 aktach Jerzego Ohnet'a. W niedzielę (w teatr 
letnim) czwarty gościnny występ Władysława 
Wojdałowicza : „Grube ryby“, komedya w 3 akta 
Michała Bałuckiego, zakończy „Ciotka na wydań: ! 
komedya w 1 zd Józefa Blizińskiego. s: Woj 
łowicz gra w obydwu sztukach główne role. 
niedziałek praeda ta nie będzie. We wtorek 
(w teatrze letnim) piąty i przedostatni wystep tach 
Wojdałowicza „Gęsi i gąski“, komelya W letnim) 
Michała Bałuckiego. We środę (W teatrze 
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Rada miejska m Wieliczki uchwaliła udzie: 
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pierwszy gościnny występ Marcelego Zboińskiego 
i ostatni gościnny występ Władysława Wojdałowi- 
cza „Zem$ta”, komedya w 4 aktach Aleksandra hr. 
Fredry, ojca. We czwartek (w teatrze letnim) „Mąż 
z grzeczności”, komedya w 3 akiach Adolfa Abra- 
h*mowicza i Ryszarda Ruszkowskiego. Drugi gościn- 
ny występ Marcelego Zboińekiego. W sobotę (w 
teatrze letnim) „Panie kochanku", komedy» w 3 
J. Kraszewskiego. Trzeci gościnny występ Marce- 
lego Zboińskiego. 


Część ekonomiczna. 


Sprawozdanie Banku 
czerwca 1896, 

W ubiegłym tygodniu ceny się nie zmieniły, 
ruch wcale się nie ożywił. 

Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Lwów: 
Pszenica 7'10 do 7:30, żyto 5:80 do 6 10, owieg 
obroczny 5:90 do 6'30, jęczmień 4:50 do 5.—, rzepak 
nowy 7:75 do8'—, wyka 4,40 do 4'75, groch 5'30 
do 7:50, Inianka 0*— do 0*—, bobik 4:50 do 470, 


rolniczego. 
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Lwów Gg sprzeciwił się temu, aby podwyższenie premii | 
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hreczka 7— do 7:50, kukurudza 0— do 0—,: 


chmiel za 56 kilo —'— do ——, koniczyna czer- 
wona do —'—, koniczyna biała 
do ——, koniczyna szwedzka —*— do ——, 
motka —'— do ——, spirytus za 10000 litr. proc. 
loco stacye kolei gotowy 1275 do 13:25, spirytus 
na termins —'—. do —*—, 
$ Sprawozdanie z targu zbożowego na Klepar 
Kraków 5 czerwca. 
Targ dzisiejszy odbył się w usposobieniu spo- 
kojnem, a ceny były raczej słabsze. Z powodu sła- 
bego odbytu na mąkę, młyny ograniczają się ile 
możności w zakupnach, a na spekulacye nikt oboc- 
nie nie kupuje, skutkiem czego odbyt jest tak mały, 
że nawet niewielkie dowozy, 
dzą tylko z trudnością znajduja umieszczenie. 
Płacona: pszenicę białą 7:50 do 7:75, czerwo- 
ną 7:40 do 7-70, żółtą 7:40 do 766, żyto 6:50 do 
6:70, jęczmień browarny 5.80 do 6:20, na paszę 
5'30 do 5'60, owies 5'90 do 6'80, wykę —.— do 
——, rzepak —.— do ——, konicz czerwony — 
do — zł, biały — do — zł. Wszystko za 100 ki- 
logramów. 


Bank galicyjski dla handlu i przemysłu. 


ielegramy „Przeglądu“. 


Wiedeń 6 czerwca. Rada państwa przyjęła 
wczoraj w drugiem i trzociem czytaniu ustawę 
o kolsjach lokalnych. Następnie przyjęto nagły 
wniosek p. Kaizla, wzywający rząd, ażeby za” 
brał się na nowo do upaństwowienia kolei pół- 
noeno-ząchodniaj i południcwo - północno- nie- 
iieckie] kolei łączące: i ażeby odnośne pro- 
jekty ustaw przedłożył zaraz po zebraniu się 
Rady państwa w jesieni. f 

Minister kolei żalaznych Guttenberg oświad- 
czył, że rząd nawiązał już na nowo rokowania 
z koleją późnoeno-zachodnią i me zamiar zaraz 
z poczytkieiu jesiennej sesyi przedł. żyć izbie 
nową ugodę, jaką do tego czasu sawrze z to- 
warzystwem kKolejowem. 

Na końcu posiedzenia wniósł p. Pernst:- 
tozfer interpelacyę w sprawie tek częstych sa: 
mobójstw jakie zdarzają się między żołnierzami 
30 pułku piechoty we Liwowie. 

Następne posiedzenie izby odbędzie się dzis. 

Wiedeń 6 czerwca. Cesarz odjechał wczo- 


4 Tata ada x 


bom składowy 


I 
'] 


ty. na 12 zł. od centnara metzycznego. Minister | 
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jakie obecnie nadcho- |! 
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rej wieczorem do Pesztu w towarzys 


| nosi, że w przyszłym tygodniu uda się inży- | - 


PRZEGLĄD z dnia 7 Czerwca 1896. 


+ "FTA a CYCTT WET BOAT WIA Aeee EE e a 


neo 1 mem „A M 


tyczne odjeżdża dzis osobnym pociągiem do |sił takie korespondezcye w swych księgach 
Pesztu, by wziąć udział w uroczystościach, | zielonych, może to samo uczynić i angielski. į 
które się tam odbędą w poniedziałek. i Nadto zażądał Labouchere wyjaśnień, czy lord | 

Peszt 5 czerwca. Wczoraj otwarto tu wy- | Cromer zwlecał ekspedycyę do Sudanu i czy | 
stawę koni. cesarz niemiecki życzył jej sobie jako będącej | 

Dziś przybędzie tu legat papieski msgr. | w interesie trójprzymierza. 
Loscatalli, by wziąć udział w poniedziałko- Sekretarz stanu Curzon sprzeciwił się te- | 
wych uroczystościach. |an E ślę RAT OR pos) RE i rzekł, | 

Wiedeń 5 czerwca. Komisya podatkowa |*° „74 do »Budsnu przedsięwzieto w Im- | 
obradowała wczoraj wieczorem nad ustawą o; teresie Egiptu, co zarazem pomogło Włochom. | 


4 M i Ta i Bslfcur zapewniał, że interesą Egiptu na- | 
podw”ższeniu podatku od cukru. P. Gross oz przedsięwzią g E orne 


1 ; -| Włochów wpłynęło jedynie na jej termin. Że 
za wywóz cukru pokry Tessi przez i ayy a | rząd włoski ogłosił ra to da 
ph, Oak EE 3 w : zi ale, |się usprawiedliwić poniekąd wyjątkową pozy- 
ście do porządku ena E K i doś | cyą nowego gabinetu włoskiego, atoli podobna 
za dej sięż amiłokGih kod f eaaeo |nisdyskrecya mogłaby uniemożliwić wszelką 
A Po długiej debacie odrzucono wniosek | o z ŻE SW gnatyczną, PE 
p. Grossa o przejście do porządku dziennego | ek Teb pacharcj) glosowaniu odrzucono wnio- | 
nad tą ustawą a rezolucyę przyjęto. W deba- | Wiedań 6 czar Rada państ lad 
cie szczegółowej postawił p. Peschka wnio-; . . x ťrwca. Rada państwa na dzi- 
sek, ażeby podatek od oukru podwyższono nie | Sm. posiedzeniu przyjęła ustawę o budo- | 
= d proponuje z ll na 13 zł, ale tylko | wie kliniki okulistycznej przy uniwersytecie kra- , 


1 


Eowskim. 
finansów sprzeciwił się temu wnioskowi, a ko- Peszt 6 czerwca. Dzis w obecności Cesarza , 


i i a ję i Í wszystkich arcyksiążąt położono kamień wę- 
misya odrzuciła go. P. Kramarz postawił! . ąt p c ę- | 
EEA aby ogólną sumę premii za wywóz | gielny pod nowy palan królewski. 
cukru orzeczono na 10 milionów rocznie, 8 nie | STENNEANNWUZNNNNNAWZNNNNNE | 


ZU. | za 9 milionów, jak rząd proponuje. I ten wnio- ! 


sek odrzuciła komisys i przyjęła całą ustawę j HOTEL. ŻORZA. | 


bez zmiany. Lwów — Place Maryacii, | 

Peszt 6 czerwca. Komisya wojskowa dele- } Przyjechali dnia 6 czerwca. J. Maniewska | 
gaori węgierskiej rozpoczęła WSZOTK) obrady , z Cześnik, M. hr. Piunińska z Koszyłowiec. A. hr.' 
nal badźetem wojennym. Minister wojny o0- | Piniński z Suszczyna. J. Siegler-Eberawald z Krze- 
świadczył ua zeszłorocziią rezclucyę domagają- | sowie. J. Włodek z Trzcienicy. A. i M. Linden 
cą się, aby utworzono trzecią akademię wej-| z Krzemieńca Wołyńskiego. D. Kogen i E. Gatteg 


|skową w monarchii i aby ta akademia znajdo- z Medyolanu. K. Drahanowski z Kamionki Strumi- 


wała sią na Węgrzach, że stosunki dotychczas | łowej. 
się nie zmieniły i że do założenie trzaciej aka- | 
demii wojskowej bęądxie można przystąpić do- í 
piero wtedy, gdy zajdzie tego potrzeba. Uchwa» ! 
lono wezwać ministra wojny, aby, gdy zaj "| 
dzie ta potrzeba, wniósł bszawłocznie odpowie- į 
dnie przedłożenie. 


HOTEL EUROPEJSKI. 
ALBERT SZKOWRON i Spółka. 
Lwów — Plac Maryacki, 
Przyjechali dnia 5 czerwca. D. Udrycki z Mo- 


m. : „stów, J. Łukasiewicz z Śniatyna, W. Zagórski 
Wiedeń 6 czerwca. Arcyksiężna wdowa z Perełoki D Reich z Krakowa, F. Maczeyko 


Stefania m córką i żona p. prezydemta mini-j, p G i 
) Orka I {z Tarnopola. C. Cieńska ze Stanisławowa. Fr. Sta- 
strów hr. Badeniowa odjechały do Budapesztu. : nek z Wiszenki. Dr. Wsygert z Podlisek. B, Szule 


Do iempsu donoszą z Aten, że na Krecie! sw. i Y 3 
skoncentrowano 18.000 wojska tureckiego. Tur- j * Wig pe dą Kwiatkowski z Rosji, 
cy wciąż plądrują wsie chrześcijańskie. Konsul | S=sezrwoze 


jski doniósł z Kanei, że wojsko tureckie, | ą a eA 
rosyjski donió j ; NADESŁANE. 


które tam wczoraj wylądowało, miało zamiar | 
wespół z mieszkającymi tam muzułmanami ! 

| Rubryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze też 
Zurych 6 czerwca. ŻZiiricher Zeitung do-; cua za nią na siebie żydnej odpowiedzialności. 


enot 


"SAS 


splondrować miasto. 


Rano, » południa i wieczorem usta dobrze 
| Odolem płukać i zęby wyczyśsić, potem i od- 
| dech ma miłą .oń i z ust nie wychodzi pray- 
Í zapach — oto absolutny warunek, aby ze- 
by były zdrowe i piękne. 


nier Ilg, będący mężem zaufania Menelika, do | 
Abissynii i zawiezie Menelixowi prelimirarya 
traktatu, wedle którego Włochy zrzekają się 
protektoratu nad Abissynią i odstępują od wa- 
runku, aby Abissynia nie poddała się pod pro- | 
tektorat żadnego innego państwa, a rzeka Ma- į 02 0a a a KŻ 
reb stanowić ma granicę między Abissynią a! Po trzydziestoletniej pracy zawodowej jako 
posiadłościami włoskiemi. kupiec (w istniejącym od lat 46 handlu korzeni, win 

Londyn 6 czerwca. W izbie gmin zażądał ji galanteryi) odstąpiłem mój handel z wy- 
Labouchere, aby wezwać rząd do przedłożenia | jątkiem pretensyi z ksiąg z dniem dzisiejszym mo - 
parlamentowi całej korespondencyi dyplomaty- | jemu szwagrowi p. N. Rothenberg i 
cznej między rządem argielskim s włoskim, tu- | długoletniemu współpracownikowi 
dzież między rządem a lordem Cromerem, rezy- p. M. Katz, którzy handel ten w dotychczasowym 


Ostatnie 


wy materyach jed wabnych 


Pongis imprime . 

W wielkia desenie najmodni 
Wyjatkowo piękne fulary w 
Modne pepita jedwabie, wszystkie kolory 


Jedwabna bengalini façonne w wszystkie kolory 


Taffetas roya Novsaute 
Brocsteils glace Nouveaute „ 

T: fføtas raya en cculeur śliczna, nowość 
Taffutas carré colonnó 
Jedwab Taffetas w wielk 
Taffet changcoat façonné 
Szkockie materys jedwabne w najmodni 
Czarno-białe jedwabie w kostki 
Czarno-białe jedwabie w pasy 


3.60, 3.90, 4.40 it. 


1.95, 2.15 


Lewanty ny 

Zefiry . 

Satyna atłasowa 
Satyna kaszmirowa 
Batyst cordonnć 
Zefir jedwabny 
Grópon-Zephir 


- 
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_Oszklenie budowli i portali »= 3. MEHRER "Twym 
ma Poleca się handel mia deud uwv ika SŚtadtralLLle 
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+ bw borat 
| buky deserowe znakomite | 
dzn krajowych I | 
Sanati T iiai í 
które jeż od dawna przez wybrednych * 
smakoszy jako najlepszą uznane zostały 
pół klier. JG polsos cadziną kwicia | 
$ 
| Henryk Treter | 
b właścicieli parowej fabryki czekolady mi | 
wporyjika i. 5 obok atoki 


MATERYE najnowsze 


Hautes-Nouveautos w wspanialych jedwabiach e 


Taffetas Brocatelle z wtkanymi kolorowymi delikatnemi deseniami kwi i 
- - ` wiatowymi za metr zł. 3 50 
Na bluzy letnie wspaniała, powiewna crepe de Chine w najmodniejsze śliczne desenio za metr zł. 1.10, 1.15, 1.60, 


Crepe de Chine uni ryoal w wszystkie kolory, za metr zł. 1.30 


Nie puszczające w praniu lewantyny w piękne desenie metr po 16 kr. MA 


(Ważne dla włascicieli gorzelń i browarów! 


vmiedzi i żeleza sBchUtza 

jj obecnie pod firmą JAKÓB RGCHMIS, SCHUTZA Nast. poleca swój bogato 
uposażony skład MIEDZI i ZELAZA, MOSIĄDZU i innych metali po 
cenach fabrycznych. Kupuje i sprzedaje stare metale 


Skład znajduje się przy ul. Boimów (dawniej wekslarskiej) l 34 
przy ul. Sobieskiego l. 37. 


: . z . . . za metr 96 ct, zł. 1.10 Prawdziwe tyrolskie loden : ; : . czysta wełna 120 ctm. szer. za metr. zł. 1.30 
ejsze Shangai Pongis . : : we == z » 175 f n . . . . » » 10 „ nn no m an A 
wielkie desenie, najnowsze ; wa- 4 „ 1.55  Mode-Crópe E: : : : 5 , Rz PROJ a FIR „ 1.40 

: . „ m. ot. 98, zł. 1.20, 1.30 itd. Grópe Haute Nouveauté . . 7 - - à A mr LO APA a » 1.60 * 
- d à + p mstr ct. 85, 94 Bareige Chiné Nouveautó . . ` - E E T „ 1.20 
» n n . ; . n n Zł 145, 1.55, 1.75, 2.15 Chine Bareiga exclusive . . . . n n 420,78 a- n „ 1.75 
. ; ean 0 Gazć rayé en soie » . . . n o PELZO WACEGUYT 
: RA WRO Nouveste Chiné cordonnć no n DO n an n „160 
A © A... . . : i woy s go 1.40 Kammgara exquisite . . . n . W „w a mn „EB 
ie kostki w prześlicznych odmiana:h za metr zł. 2 (Haute Nouveaute) Englisch Nouveauté : . n n 1280 p , non n 2.35 
t. i: . . za metr zł. 1.80 Haute Nouveauté ray . A . n n 10 „ m n n » 146 
ejsze odmiany ; ; Tw „0 1 60, 2.90 Nouveautć brillant en soie : . n n IO On nm on o AD 

. « : o = 1.50, 2:50 Kammgarn rayé en soie . n a #20 w nn on „ZIE 
* E A RO Mohair uni . . . n n MIO „m u n n 1.95 


hińskich w nejlepszem wykonaniu, za metr zł. 250, 2.80, 3.—, Wspomnimy jeszcze o sp 


niu, za metr 


i twie rcy- dentem angielskim w Egipcie, co do operacyi zakresie prowadzić będą pod firmą: Rothen- 
(księcia Ludwika Wiktora. Całe ciało dyploma- , wojskowych w Sudanie. Skoro rząd włoski ogło- |berg i spółka. 


Lotu AiR aiw aaa e WoW ada da wi wia io SANE WO CST 1 zaw MŁP lpr" BIT å 
| DA mk ZA DET a RNA 0 0 ar Hd Wiki th Zwi D OBO RETE OW ŻADEN E AN I ANE DC TWP EE ae X 
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Wszech nauk lekarskich 


Dr. KAZIMIERZ PODLEWSKI 


specyalista w chorobach skórnych i wenerycznych, b. lektrs 
kilkoletni i operator na klinikach prof. Fourniera i Besnier 
w Paryżu, Lessera w Berlinie i K<posiego w Wiednia. 
Ordynuje od 11—12 i od 3—5 


ulica Chorążozyzny liczba 16 


dla kobiet i meżczyzn osobna poczekalnie. 


Ta mam MÓW 0 | m "= zi 


Tendno mi — opuszczając handel, a z nim 
bliską styczność z moimi p. t. interesantami — 
odejść bez poprzedniego pożegnania i serdecznej po- 
dzięki za łaskawe względy, jakimi mnie darzyli. 
Czyniąc to niniejszem, proszę ich równocześnie, aby 
zachowując tyloletniego swego kupca w łaskawej pa- 
mięci, przelali zaufanie i łaskawe względy także na 
moich następców. Z głębokiem poważaniem 

Złoczów 2 czerwca. Józef Gold. 


MATTONI 
GiESSnY TORNAR 


sprawdzona od setek lat jako żródło lecz- 
nicze we wszystkich chorolach organów 
oddechowych i trawienia, na gościec, ka- 
tar żołądka i pęcherza. Wyborna dla dzieci, 
rekonwalescentów i w stanie ciąży. Naj- 
lepszy dietetyczny i orzeżwiający napój. 


Podziękowanie. W nieutulonym żalu i smu- 
tku pogrążona wdowa nieodżałowanej $, p. dr. J ò- 
zefa "Tymińskiego c.k. radzcy dworu składa 
niniejszem wraz z synem przezacnemu Prałatowi 
Jego Świętohliwości Leona XUI i kanonikowi gr. 
kat. metropolitalnej kapituły we Lwowie ks. Mar- 
cinowi Pakiżowi, który bezinteresownie podjął 
się tyle trudu w podróży i w czasie pogrzebu z 
całem zaparciem się i poświęceniem dając Świetny 
przykład prawdziwie chrześcijańskiej miłości bli- 
zniego i najchlubniejsze świadectwo enót kato- 
lickiego kapłana, który swą obecnością uświetnił 
orszak pogrzebowy a tem samem przyniósł nieoce- 
niong pociechę w tak wielkiem nieszczęściu pozo- 
stałej rodzinie, szczeropolskie Bóg zapłać. — Oby 
Wszechmocny Pan zastępów raczył użyczyć Ci prze- 
zacny Prałacie jak najdłuższych lat na chwałę swoję 
i pociechę nieszczęśliwych bliźnich i oby raczył 
błogosławić szlachetne serce Twe po wsze dni ży- 
wota Twojego. 

Również składam szczere podziękowanie za- 
enemu duchowieństwu a szczególnie ks. probo- 
szczowi Krynickiemu w Hołyniu za Jego u-| 
przejmość i staranne zajęcie się całym pogrzebem, | 
jak niemniej ks. dziekanowi i proboszczowi Miko- | losów od straty przez wylosowanie al pari. 
łajowi Rożańskiemu, ks. Konstantemu Czepielowi, ` Zlecenia z prowincyi wykonuje niezwłocznie bsz doli- 
ks, Hilaramu Siczyńskiemu i ks. Włodzimierzowi ; czenia jakiejkolwiek prowizyi. 

Rudawskiemn za wzięcie udziału w pogrzebie. > da 153, p GRO ia kantorze, padia główna wy- 

Wreszcie składam swe podziękowanie zacnemu , AYA W kwocie 53000 z. w. A. 
gronu przyjaciół i znajomych nieodżałowanej ś, p. === 
męża mego, którzy nie szczędząc trudu przybyli e A1-70> 
z dalekich stron aby oddać ostatnią przysługę zga- ; 2 z i A 1553. z 
słema i słowami pociechy przynieść ulgę pozostałej ` SEM 0. Poj wymiany 
pod firmą : 


strapionej rodzinie. i e 
August Sohellenbarg i Sya 


Wszem pospołu i każdemu z osobna zasyłam 
Bóg zapłać 
lwów A a TE Lwów, al. Karola Ladwika L 1 w gmachu dyz, I 
Bin a Sy rlilka, gal Tow. kredytowaga ziemskiago 
wdowa po c. k. radczy dworu w raz z synem. ||| kupuje i sprzedwje wszelkie papiery war- 
!|| tosciowe i losy tak krajowe jak i zagra- 
niczne oraz 
Losy na spłaty miesięczne 
pod jek najkorzystażejszemi warunkami, 


; Wydawnictwo gazety losowań „Nadzièja“ pre- 
j || numeratà roczna zł, 1'70, na prowincyi ał. 1'80. 


Henr. Mattoni w Gieshiibl Sauerbrunn. 


M. JONASZ 
dom bankowy i kamtor wymiąmy 
. . we Lwowie, ulica Jagiellońska 1. 8. 
sapizje i sprzedaje wszelkie papiery wertościow s 
icey i monety po najcańszym kursie dzieznym 
RP" PROMESY WE 
do wszystkicii ciągnień 


Ubezpieczenie 


LN WA 


| 
| 
| 


W ni:dzielę i święta ordynować bede tylko w po- 
ładnie między 11 a 2 gods., w dnie powszednie jak dotąd 
od 2 do 4 godz. popołudniu. i 


Dr., Uhmaa. 


Zmiana mieszkania 


Lekarz-dentysta dr. B. Kaczorowski | 


mieszka obecnie ul. Sobieskiego 1. 3, dom W. Werne-| Wieden 3 czerwca. Notowania wieczorne. 
ra, obok placu Maryackiego i sklepu Ditmara, 


| Kredyty 35326, węgierskie kredyty 38275, an- 
Dr. iżościszewski 


jglobank 167.00, banxverein 139.75, unionbanx 
ordynuje przez sezon kąpielowy w Iwoniczu. 


E 
Dr. Włodz. Hanakowski 


| 287 00, ianderbank 25575, staatsbąhny 365.50, 
ordynuje od igo maja 


lombardy 102.25, eibethale 275.50, akoyəe tyto- 
uiowa 1/5.—, rusa 233.00, alpiay 77:10, zwatń 
w Cieplicach czeskich (Teplitz-Schónan) w domu 
„Haus-Oesterreich*. 


'] 


wsjowa 101.37, węg. renta złota —.—, SUN. 
renta EOTORNR —.—, losy turackia 55'60, węg. 
| rauta koronna 98.85, marki 65.77, ruble 127.—, 


Wieden WI 


Mariahilíerstrasse SI -S3 


Sutereny, parter, mezanin i I piątro. 
ZAŁCZONY W r. 1374. 


ROowoeśc 


wy materyach wełnianych 


ecyslnych towarach modnych z fabryk krajowych i zagranicznych w rozliczzem wykona- 
ct. 30, 42, 48, 60, 65, 70, 88, zł. 1.06, 1,10, 1.30, 1.40, 1.75, 2.—, 2.25, 2.70, 3.20, 3.60, 


3.90, 4.25, 480, 5.25, 5.60, 6.30, itd. 


Podwójnie szerokie Mohair od 90 ct. w górę, aż do najlepszej jakości 
Voile de laine, najnowsze wielkie, szczególne desenie, za meter ct. 58, 80, 85. 


Najnowsze, najpiękniejsze materye do prania w wyjątkowo pięknem wykonaniu. | 
za metr ct, 19, 22, 26, 30, 32, 40, 45 Battist anglais . : ! ag 
; m » 26, 35, 40, 52, 60, 70 Mousselins Chinó rayé = : s * E 36 20 49 

x : : SAR 86) 40, zg D SA, Pique dessinó aye : k T s . za metr ot. 35, 36, 40, 42, 45, 48, 52, 58, 85 
i n e eoe Mousseline óeru, haftowane > . e za metr zł. 1.10, =: > 
; A 54, 56, 64 roisė dessiné . . - z : j MEC - 

n » n U , P vie 1 p 

M W » 90,2. 1.10, LI5, 1.35, 1.40 Białe à jour batysty AE ŻE £ + So APO. 45 69 60, 40 


za metr ct 30, 35 Batyst francuski 


LAWN TENNIS najlepsze, metr 24 ot. 


. 


HAIR OCCASION bardzo piękne materje letnie w wszystkie kolory metr po zir. 


1.10, 1.70, 1.75, Mohair imprime metr. 1.65, 


Materje mohair w wszystkieh jakościach gładkie i fusonowane. 


Do łaskawej uwagi! Dla prowincyi wielkio i bogate illustrowane żurnale najchętniej franko wysyłamy. Przy zamawianiu wzorów prosimy podać w przybliżeniu cenę i gatunek. 


Przeszło 120 lat istniejący główny skład 


szkody w trawieniu, zgadę, zafiegwienie żołądka, + 
k druty do dzwon- | Sia i szczególnie godnemm polecenia jast dia 


ków elektrycznych. 


i Płócienka krajowe poleca 


fabryczny skład szkła tafiowego czeskiego 


Scheringa wino Condu'ango 


w najnowszych czasach bywa używane jako środek łagodzący przy chramicznych 
cierpieniach żołądwa, katara (kurcze Włada) z 


Scheringa essencya pepsynowa 
wedle przāpisu tajnego ta prof. dr. O. oya POPSY krótkim cząsie prze- 


y ia (pań i panien, która 
blednicy, histeryi itp. słabości nie dobrze trawia. 


Scherings Grin» Apotheke Berlin. 
Skład w Austryi i Węgrzech w aptekach i większych drogueryach. 


na suknie damskie oraz Lewantyny, Satyny, Batysty, Zefiry 


M. BAŁŁABANA NASTĘPCA 


s." + - 


z poważaniem 
"KĘ" 1 -e 


D. LESSNER. 
RE EE E a e A 
E LWOWIE, ULICA KAROLA LUDWIKA 25. 
Ceny umiarkowane, 
Za mówienia z prowincyi wykonuję bezzwłocznie. 


we LWOWIE AEK; 
Do sprzedania 
kopalnia 


kamienia grafieznego w Laszkach 


wa tycznu i piesza kilo 1 złr. Karafioly dolnych. Źgłoszenia pod literą T. 
35 ct, Setery, kspusty kalarepa 15 ct., S. p. Borynicze. 


Astregan 20 ct. cybula, sałata kopa pO) JKomiak francuski kuracyjny do mie- 
4 ct. Bukiety, wieńce polera ka, flaszka 3.50, 4, 4.50 i 6 zł,  nałneRni 


z chmi dt lko w handlu Leonarda Soleckiogo wa 


Lwowie ul. Batorego 1. 2, 


MKKOŁAJ LUDWIG 


Lwow, plac Mearaczi Lr czba GS, 


aw" 


ego tudzież luster i ram 


say PR 
zł J 


Stanisławów, Halicka | 

Róże wysokie w mchu, z którem sadzić, 
50 i 40 ct Gożdziki, Astry, *loksy, Lo- 
bella, Peryla. Firestrów, Antirinum, Sola- 
num. Portulac, Skabiozy, Bratki i inne 
kopa 29 ct. Lewkonie 40 ct. flance szpa- 
ragów, Fiotzi Czar 1 zł. fasola szparago” 
kutzi nadużycia w jedzeniu i pi- 
z powodu 


pes 


4 E a PRZEGLĄD z dnia 7 czerwca 1896. "3 
% | SĘ ` RAJ k rótce wyjdzie z pzd prasy: p i m agi igi 3 A " 
Qar piniele Podręcznik dla stowarzyszeń udziałowych | paliwie > TE 


prawdę od blagi! 


Dwn medale zasługi otrzyma! 
SB. W. Niemojawski z2 
wyrób znakowitych tatek niekie- 
jonych! Takiem odznaczeniem 
adna fabryka tatek poszczycić 
sie nie moża. Żądaó proszę Te: 

tek Niemojowskiego. 

Wszedzie do mabycia. 

Polaca się również tuiki klejo- 
ne z prawdziwego papiera &gip- į 
skiego. 


3.000 pokoi TAPET 


o okazyjnie tłamło pda | ||| A E E a kaaa Ao aa A a o 4 


A. KRZYSZTOFO 5102 Calem położenia tamy nadużyciom niektórych zestrnraforów, mam zzzzczyt po: 
ws LWOWIE plac Falicki I 2. da6 do publicznej wiadomości, że 


EMEF ES PIWO OH OCIMSKIHS 


dają na szkiamij tylko nastepujące firmy : 
na wałrach samectyanych plòècienna LEES trujące 7: 
w pasy i gładkie SE SITA Agisdorf ul. Sobieskiego 14. ; 
A. ERZYSZTOFOWICZ Lb Pio) ar oz k onia red 
TR a a Toe - Trybua Jska, 1. 12. 
weLWOWIE, plac Halicki |, 2 Józet Ehrlich. kawiarnia teztralna 
Masło świeże, dobre można nabywać 


Josef Pllez ul. Jagisllońska 1 22, 
ocdzień każdej ilości przez dom banslowy Jan Fairy = "nec kiego. 

i exprrtowy Dyonizy Kosnierski Wien Norożenink T. Kopernika 4, 

IX Lichtenateibstrasze 22/34. Skrzynki mo- 


Raymon Gaeiiberg Batorego 18. 
tà dostarczyć oferty z dołączeniem 20 et Jerzy irae Colarną b. 
w markach na odpowiedż. BB 


w: i Wład Kosłewskiege, ul. Grodecka |: 79, 
Do wydzierżawienia 


Fiwiarnia okocimsza p. Henryka Volsego ulica Sykstuska 
zaraz w Przeworsku koło dworea kolejo- 


róg Słowackiego. 
Parning Eont peta towykca: 
arol Przybylski nl. Teatralna naprzeciw Kościoła Jeruickiego. 

„m naprzeciwko TEE nowo wybu a a = RICE kolejowa. 

owany h. tel ze sk!łepem, restauracyą a à SR: A 
pokojami gościnnemi, stajnisraj i całem E B. Miaran Ghonim Kazi mierzowskiej 
wonna p urządzeriem. Z; lorgęnia przyj. Michał Landes, Szazbkowsta 
nuje Dyrekcya ordyngcyi w Przeworska 1 k 

do dnia 15 czerwca, Abraheem Bothbsrg. Kaśmierzowska. 

4 pokcje, przedpokój i kacznia od 
156 li ca, Chorążczyzna 13, 

Fslwark 103 morg w dobrej glevie 


Dawid Kessler, Pażzka' 

Jakób Lówcnheck ul, Trybunslska. 
z dcbrymi budynkami, z całem zasiewem 
Ozimin i jarem, wraz z inwentarzem ży- 


Wliheim śieiiman, ul, Kazimierzowska, 

Jan Ludwig, nlica Krakowska |, 7, 

Wiihel Tasnenbanm, ulica Karola Ludwika, 
Antoni Uhiarx, ul, Batorego 1, 12, 


wym i nartwym jes: z wolnej rek! do Maks Amerhan „Pod sroczką* Kopernika 10. 

sprzedania. Bliżsrą wiadomość udzieli Zygmunt Blilaier plac Beraardyński 17, 

W. pan Janiszewski, Kołomyja ul. Mickie Główne zastępstro i skład piwa beszkowego u pp. Ozyasza Wixla i Syna ul 
wicza l. 6. 2—32 |Bogusławskiego l. 13. Telefon Nr. 6. skład piwa flaszkowogo u pana S Wissera ul. 


Sykstusza l. 14, Telefon Nr, 149. 

Na przyszłość ogłaszać będę każdej niedzieli w pismach lwow- 
skich nazwiska restaurator. w, którzy piwo okocimskia sprzedają a 
nadto zastrzegam sobie wystąpić w drodze zątowej przeciwko 
sprzedaży obcego piwa pod marką okocimskiego. 


Jan Sótz browar w Okocimie. 


Ostrzeżenie. 


Częstokroć uwiadamia mnie P. T. Publiczność, że 
skoro kupujący do jakiegokolwiek handlu obuwia wcho- 
dzi i pyta czy tam jest skład obuwia z fabryki Módling- 

f skioj mażdy haąndiarz obuwia twierdzi, że 
u niego jest szlnd z Stódlingu, A 

Aby moich P. T. odbiorców ostrzedz przed takiem 
wprowadzaniem w błąd, oświadczam niniejszem wyraźnie § 
że mam we śawowie tylko jeden siaład mo- 
jich sławaych nu caiym Świecie wyrobów | 

który Się znajduje 
wa Lwowie, przy ulicy Hetmańskiej I. 8 
w hotelu Victoria 


(znanego pod dawną nazwą Motel Lang) 


što mi pożyczy 1.500 zł, na spłaty 
mi. sięczae temu dam całe utrzymanie 
z osobnym pomicszřaziem u giebie. Zgło- 
szonie przyjmuje pod literami L. K. 1500 
post, restante Lwów. 2—8 

korznzwjąę dzierżawcy młyna wo 
dnego i tartaku, również ekonoma w śred: 
nim wisku na stół, Zarząd doxr w Jodło- 
wej pod Pilznem. 2-6 

Apiekarz 32 lat, z rocznym docho 
dem 4.000 zł. dla braku czatu, znajomości 
porznkuje na tej drodze dorgopnsj towa $ 
rzyszki z odpowiednym pcsagiem. Listy [a 
z foiografią pod: U. D. puste restanta 
Lwów. Za uczciwość zamiarów i dyvkrecy: £ 
ręczy sig slowem honoru. ZE 

Pisara euonymi.zny, kawaler, 26 lat [E 
liczący z kilkuktnia praktyką poszukuje 
posady, pośrednictwo  kLiór wykluczone. 
Łaskawe o'erty pod literą S. W. posta 
rastante Tousie w Krasnem, = 

Sprzedam ksmieaicę ul. Sapińskiego g 
Nr. 13- 3—2 

nm ławc.cie. na wi z cbszeraym dwu 
rem, srmcistna, przyjmie vd wrzesnia br. $ 
panienki dla ksztalcenia. Warunki pray- $ 
stepne. Wczes e zgoszenia dla p.rozů ' 
miena sie pcżądune. «4 Wielopole skrzyn | 
skie, a a 


Maszyna i automat; czne do robienie $ 
lodów po złr. 450, 6, 7 i 8. Maszynki do. 
wyciskania soku 4 oaowew, po zir. 1:0 
poleza Piotr Chrząstowa.i, bander żelazny| 
we Lwowis piac napitulay 1 (naprzeciw N$ 
Katedry. o 

Mikter Berger; 

Lwów, Akademicka 8, 

Lk | ZYD A « HR 
ROWER x i 4 PE 8 
Swifty. Cenniki gratis. ` z 

Ur, Änt. Koieki 
upocyaifata od lat przeszło 30 dla cho 
rób skórmych wanerycznych jakoteń dh 
chorób pęchorzowych. Na żądamie szoradnik | 
dla męiczyza (zapołnie nowe przarsołsać 
1 ir. (pocztą Sjakretnie), Porniaiz dis | 


kobiet poczta; 60 cti. Lwów ul. Źimorowicz 
1. 5, ordynuje od 9—10 i od 8—8. 


m 


a to pod tirmą: 


Módlingska fabryka obuwia 
Alfred Fränkel. 


Z poważaniem 


Blired Fränkel 


jedyny właściciel Moódlingskiej fabryki 


a m - obuwia z 82 własnynu fiiiami. 
Pae Ibaan S30 i. 
"IKCECPEENETI Rh „da 
GNIEECEEHE JE 
E Sao og ŻE me DO ; ! À 
—ŻŻ383 PO w "E Do napuszczania (umpregnowania) drzewa jak: sztachet, par- 
NDEEZEJFE CEE" o. kanów, dachów, narzędzi gospodarczych, bram, budowli prowizo- 
S nee ak . sk lryoznych, mostow, poręczy, siupow 1 w ogóle na wszelkie drzewo 
> BRZ PBĘ aS = ZEA wystawione na dziaania powietrza polecam jako najtańszy środek 
Sao ad-san Z an y w 
D arpas i a i ©lej ierowy 
N EE IG rz ` = =D, |eabarwiający drzewo na piękuy koior brązowy. Cena za 100 kg. 6.50 
< mak == A WR EE 
Gu eiat PE a 3 UZ następnie po cenach możliwie najniższych 
$* ye T ga sa Sa zg 9 : a J 
(iii Gw]: | prawdziwy Carbolineum Avenarius 
i 


== = iL 
Siarsezm panna Niemka, z dobrego 
domu, 2 dobremi świadectwami, umejaa 
po polszu, znająca krawiectwo szuka miej- 
sca lepszej bony, albo towarzyszki star- 
szej damy, poste restante Drohobycz A. 5. 
4v morgów cAurnoziemiu 
zdawna i czesto gnojonago, w Całości lub 
częściami jest do sprzedania w Proszowej, 
2 mili oa larnopola, siacya koloi, poczta, | Trwanie sezonu 15 ma. 
punkt krzyżowania sie wieiu Gróg, dobraj ja du 3U września, 4 
zarobki, Bprzeżane i piesze. Procz tego] razy dzieznie muzyka 
realnosci ź domami 1 sadami w aroczem | zdrcjowa. Wycieczka w 
położeniu. Wiadomosć u wiwśc, pani Ub | okolice wosem, koniem y 
sków, LiwÓW, ul. Gotębia 11 A, 6—6 i iodzią, 


Szparagi 
ogrodowe świeżo cięte rozsyła w 


dowolnej ilości po 4U ot. za ilo. 
Juljan CĆlearczyk, Zołkiew. 


Szparaga śliczne 5 kilowa przesyłką 
2.60, Uapszyn, Bracaany, 5-15 


(jedyny sk ładdlalłalicyi) 
pLAKICCAT ORK 
AJIUJŁX HUBNER 


<wWÓw, lyne jö. 


| Ostatnia stacya kolejo- 
wa Kimpoluag - Buko. 
Wina okazys do jazdy 
do Dorny przy kaźdyn. 
pociagu w wielkiej 
liczbie, 


Zakład zdrojowy 


nau Dorną i sist Bysirzycą. 
Nowy wspaniai dom zdrojowy, buk. gr. orj. funduszu religij- 


"dBiiarnxa gy Dego, który w tya roku zostanie ouwarty, wydaje kąpiele mineral- 
Ww ci GiCiisi) ne, stalowe, biovne, soine, solankowe, słodowe 1 sosnowe wedle 
Anstandige, redegowandte Perso- systemów uznanych 1 najnowszyca. 


hen können sich isht taglich el- 
nen Nebenverdienst von 
6 bis 10 firunem 
verschatien. Adressea sind unter 
0. R, I2 posilagernd zrunn, Män- 
ren, eLuzUseLdes, 


Sprzeuaję 


folwarek 


położony 2 mile cd Stunisiawowa 
składający SIę z © morgow ogco- 
du, 54 roii, 1% łąk 1 i4 lasu w 
jednym kawałku, z domem mie- 
szkąainym ı budynkami guspudar- 
skiem, SU szuuk Lydia 1 marcowy 
inweniarz zu cenę ld.0Uv zir, 
Adres : Folwarek Łukwica 0. 
Bednarów. 


Podwojny oddział hyuroterapeutyczny wedie syst, prof. Winter- 
nitza urządzony, zaopatrzony jesu w siużbę kąpielową tej klimki 


IArtura Loebla. 

Wsaazania obejmują : ogólne przeszkody w odżywianiu z powo- 
_|du chorob krwi 1 tknuex (J. t.) niedokrewność, biednica, levkamia, 
szkorbut) albo z powodu opaźniającej się wymiany materji (jakoto: 
podagra, podaczka, cusrowa biegunka, OXulurya) względnie z powo- 
du chorób zakażuych 1 intoxicazyjnyca (J. t. szkrutle, malarya sy- 
Hls, utrucie ołuwieiu, rtęcią, arszenikiem); dalej Uuroniczne cier- 
pienia nerwowe 1 melancholii, hustery, hipochonmiria, choroba Ba- 
sedowa, a Zwłaszcza neu.uscheniu 1 usWwra.gia s2.czególnie luchlas, 
rugliczue rodzaje kurczów 1 parahże, jak w ogóle z systemu ner- 
kowego pochouzące z Osiabieniu narzędzi plucowych. 

Uhreniczne zapalenia stos pucierzowego, chruniczne wady 
serca, chroniczne kalary p zewodów wuwieluu, trganów płeiowych 
i moczuwych. 

Szczegoine wyniki w leczeciu chiióh kobiecych i reumatyzmów. 

Domiadue pruspokis darimu i upaalule wysysa, ZARZĄD zamiadu 
P.zdrojowego w Dornie na bustwiwe (własność gr. or). funduszu 
_ religijnego. 


Bedaktor odpowiedzialny: W 


mm TE RATY ai 


TULL Ad 


adaw Masłowski, 


opracowany przez Narcyza Ulmera i Jakóba Nawrockiego. 


biorców. — Jego oznaki są: 1. zapieczętowana flaszka, 2. na- 


| 


| 


na „GUlEow'inie | 


najsilniejszy, nejwyżej położony zdrój stalowy Europy | 


|pod osobistera kierownictwem lekarze zurojuwtgu i kąpielowego Dra į modoll. 


dóbr, knpcy przemys'owcy, którzy sią chcą 
na serjo ożenić, nmirchaj sie zwrócą do 
biura Sofia Bathory. Budapsszt Isabe.lx- 
gassa 78. Przez długoletnią cz,n.ość w 
tym zawodzie mars  rozlegie stosunki 
¿ najmejetniejszemi rodzinami, Pen owt- 
re gą wdowy i sieroty z mnjąskiem ' d 
5000 złr, dn milicna. Na niemisckie lisly 
odpowiada sis zapewniając ścisłą dyskrecję. 


Dia zawarcia małżeńs.wa. 

W biurze mo'm prenoiowsne są wda- 
wy 1 sieroty x majgtkiem od 1.000 do 
80-000 złr. i od 50.060 zł. do miliona. 
Arystokraci, oficerowis, właścicieli dótr, 
urzędnicy, kupcy przemysłuwcy, którzy 
się ra seryo ożenić chcą, nieshaj sie 
zwrócą z zaufaniem do A. Felner. con 
biuro Budapeszt Waszelenyizaase 46. Tyi- 
ko na niamieckie listy odpowiada się 


Letnia mieszkanie 


w Żegiestowie nad Popradem, u stóp 
wielkiego lasu, w ślicznem górakiem połe- 
żemiu, stacya Kolei, złożone z % pokoi ł 
Janckni, oraz 4 pokoi i kuchni (ostatnia 
„może być podzielone na 2% m eszkama z 
„wspóipą kuchnią) jest każdej chwili na 
„cały letni sezon do wynajęcia za przystęp- 
Da ceną Bliszj wiadomości udzisla : 
retro UQstrowstiej iluszyna po- 
"w sta res ante ` 
Z kbapiiułena 7.000 kupie tolwa czek ( 
ckoio 10 mor. pola x komasywane z dła- $ 
giam bankowyin. Rycharski w Podhoreach 
koło Złoczowa, 1-3 
Miłym o I kamieniu z pomieszkaniem | 
składający sę z gtencył, kuchni, stajni, 
stodołę, wozowni i Bzopą na Sikno, 4 
morgów łąki dobrej gleby z wolnej ręki, 
do sprzedania. Jən Ząbek Kozielniki p. į 
Sichow 1—1 | 
Jest do sprzedania za zniżoną cenę į 
Bro kbaus Convers, Lexicon 17 tumów 
oprawnych w dobrym stania, ozta' nie wy- 
darie Kraków, Fausztowa 27 Grabowski. 
Eez birgi zuakomity interes pa gro- 
wincyj do eprzedsnia. hapitaś potrze ny $ 
4 do 5 tysięcy. Blirsza wiacomość w bió: j 
rze Dsicnników i ogłoszeń Elohna, 1—3 


Poszukuje się spólnika 


do założenia fabryki gipsu w Lasz- 
kach dolnych, alabaster kardzo 
piękny i duża skała tegoż, w miej- 
scu torf, łomy kamienia murowego. 

Zgłoszenia pod literą T. S. Bo- 

rynicze p. 

ye dobrach puku wsaich ko- | 
ło Rzeszowa są do wydzierżawienia od 1 | 
lipca wsie: Stobierna 410 morgów, Trze- 
buska 570 morgów i folwark poomie ski 
175 morgów. Szczegółów udsie:i Zarząd | 
dóbr, Trzebuśka o. p. Sokołów koło Rze. 


Ç 4) 23 
| 


KERI 


! 
I: 

a , s 
PANA 


JEDYNIE _ 
WORdGUERY1 POD CZERWO KALYŽ EN 
IELLONSKA L. * 


Ii! Bezpłatnie!!! 


wysyła na żądanie 


CENNIK 
aparglów fot graficznych i wszel- 


Etch przyborów do fvtografii 
Magazyn sportowy 


poza 


| 


przedaż stadniny 


z wolnej ręki, 40 sztuk półkrwi, angielskiej rasy, po ogierach 
pełnej k'wi z Radowiec. 


Zarząd dóbr Jędrzeja barona Kapri w Negostynie na 
Bukowinie, poczta i stacya kolei „Hadikfaiva. 


—— 


Nsjlepszy środek przeciw p'uskwom, 
pchłom, robactwu w kuchni m iom, 
Fasożytom na zwierzę'ach dom itd. 


działa zdumieszjąci! Zabija w sposób niszrównany 
niezawodnie i szybko szkodliwe owady wszelkiego rodzaju i 


dlat:go też sławiony jest i poszukiwany przez miliony od-ý 


zwisko „Zacheri”. 
' Składy wszędzie tam, gdzie są wywieszone plakaty 
„Zacherlin.* 


—— A AAA ZIZI ZO A 
Pierwwza C., M, KUSI wWĘZ wyłyęCZBIĆ UprzyTw. 


arb fasadowych 


fabr. Karola Kronsteinera, Wiedeń, I1., Hauptstr. 120. 
(w własnym domu) 


i Odszczególmaiona złotymi medałami. Dostawca 
arcyksiążęcych i książęcych zarządów dóbr, ck, zarządu wojskowego, kolei 
ŻRł. towarz. przemysłowych, góraiczychi hutowniczych 
wielu tow. budowlanych, pizedsiębiereów budowlanych i budo- 
wniczych, jakoteż w.elu fatryksntów i wła'cicieli r.a!ności, Farb tych 
używa się do powlekania domów, w 40 rozmaitych wzorach od 16 ct. za kg. 
zwyż, rozpuszczą sią w waprie i równa siy zup.inie olejnej powłoce 

Wzory i pouczenie użycia gratis i franco. 


Fabryka maszyn i odlewarnia żelaza Í. 'Wondraczek 


k. Bredt i Ska. 


w Ottynit 
poczta, telegraf i stacya kolei w miejscu. 
zatrudniająca 200 robotników 


w Przemyślu 
róg ulicy Frano'szkańskiej. 


mÁ 


gairi myszem | szezsrem! 


z | 


Je 


j ~ 


wyrabia; 


' Msszyny parowe. 
Kotły parowe wszystkich systamów, 
Rezerwoary Spirytusowe, 
Wszelkie sparata i urządzenia gorzelniane, 
Urządzenie tartaków, 
Koła pasowe, 
Kompietne urządzenia transmisyjue, 
Odiewy wszelkiego rodzaju podług własnych i nadesłanych 


Jodyma miesa rodas i 


TRUGILLKA 


Ri GZGKEYXT, mypuy emMewe 
« poina. 

Errewyónas weuyetkie dufychczag w 
iym ceka atyrana, Działa trajgoo 4yil- 
ko zo grykowie, (giiren) mows, zysk, 
królik. KA ikuai A Brieczić dimonyo 
jaz pias, Kot, drób isp. niouszcddwa, 

Wysyski w paerewa po 6U—60 ol. 
iż rèr, pocstą o 1U uł, więcej (na iist 
iracki à opakbó.) uakóiwinEką udsózvwikić 
sa pobrzmon dad i isternte- 
ryja pructweozwi ehem, Ji 
a Zięmniksy Masi: Earm: w 

. Becmmi. 
I kio Guwinsy se. ś 3 pół kia 
: 7 air. O at. 


Repcracye jak najtaniej. 


ANA ARONA aa 


Miorszyn obok Stryja 


zakład wodoleczniczy, kąpiele solankowe, borowinowe, słoneczne i 
rzeczne. Otwarcie lgo czerwca. W pierwszym sezonie całe utrzy- 
manie od 16.zlr. tygodniowo, kuracya o 30 pr. tańsza. 

Za Ax ZL. 


SDA ZP nE I. MAMCÓD „AML 177% BEA 


G et Na nslowki najczyściejszy 
e rs "IDE z UG 
orygi naine osi Pay Madams SP IR Y T U 3 


Wers i Terena* prawdziwa fiszbiny, litr po 1 zł. na krowincyę tranvito lite po 
” kolo popielaty i biły po 7 i 10.60 Bo centów polsca w każdej llošci 


Górski i Szydiówski | Jan Muszyński 


5 jacki 8 (róg Hetmańskiej). 
Lwów, Pl Marjscki 8 (róg "ak OEH i 


Papier z inbryki Fijałkowski w Białej. 


Huriowny sklad uk Lwów Bie WE Że 
dek i a. moajewaki, apteke 
Annára Madawca, Dealain, Pzawayślł 
B. Lepiankiswjcz, Kaua teaku, Boz, 
War, Gecjuiów, alasi: Aiażzku ke 
Gzóriżski, dawczi8 A, JEMI, 


Z "drukarni nar. W, Manieckiego. 


IESEAN | yy MSKA CEC KOZWÓ 


Maszyn 


na obrabianie żelaza jakoteż wielkia ma- 
szyny pomocnicze do wat tatów naprawy 
maszyn, fabryk maszyn, tokarń żełaa i 
metalu dla mechaników precyzyjnych, o - 
tyków, elektrotechników, śłasarsy | udo- 


wlanych i maszynowych, bronzowników i 
kowali 


' dalej dla stolarzy steimachów, tokarzy w 


drzewie, fabryk skrzyń i tartaków 


ra 


nadto dla introligatorów fabryk padełka 
drukarń i litografii 


tapicerów i słedlarzy ma " 
w najwiekszym wyborze na składzie i oie- 
ruje po cenach fabrycznych skład 
zagranicznych . maszyn precyzyjnych dim 
wszystkich gałęzi przemyski od 
najprostszej konstruk dla - obrota ręką 
lub nogą, do majdokładniejszej ANtoma- 
tycznej funkcyi. 


Reederer i Altschul w Pradze 
Langegasse Nr. 11 (nowy) w podwórza 


- oszczędzające parę, cryginalne 
akoteż motory gazówa i nafto- 
lub leżące, najdokładniejsza 


Motory 
! Fridricha j 


we, atoja 
7 onanid. 
W Gwarancja Co do konstrukcji i niena- 
(panna praca. Nader dowcdne wa- 


ki spłaty, Zamienione ażywane 
maszyny najtaniej, 


i 


i 


Zarządca W. Hodak, 


